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DECYDUJĄCE ROZMOWY w BURGOS 


LARMY WOJENNE W EUROPIE 


na komendę „„Kominternu” 


BURGOS, 24. 2. — Prasa tutejsza zwra 


ca uwagę na wzmożoną działalność tzw. 
„frontów. ludowych“, które w porozumie- 
niu z Kominternem wszczęły w prasie, so- 
bie oddanej, wszystkich krajów wielką ak- 
cję w kierunku wywołania w Europie psy- 
chozy wojennej. Codziennie na. szpaltach 
dzienników, stojących na usługach „fron- 
tu ludowego“ zamieszczane są sztucznie 
lnbrykowane alarmy wojenne, ponieważ 
iyłkó wojna europejska mogłaby uratować 
rząd czerwony w Madrycie. Prasa na te- 
renie Hiszpanii narodowej wyraża jednak 
nadzieję, że te próby wswołania zatargu 
europejskiego na komendę Moskwy, popie- 
rane przez prasę żydowską w Świecie, spa 
'ą na panewce i Hiszpania zdoła się zjedno 
czyć pod wodzą gen. Franco. 


MARS ODPOCZYWA — DYPLOMACJA 
PRACUJE. 

BURGOS, 24. 2. — Senator ` Berard 
wraż:ze swymi współpracownikami , opu- 
ścił gabinet ministra Jordany o g. 22.45. 
Rozmowa rozpoczęła się o g. 21. Przedsta 
wiciefom. prasy sen. Berard oświadczył, co 
następuje:. „Długa rozmowa była bardzo 
interesująca, jak; tego oczekiwaliśmy, ale 
nie została zakończona. O :g.+10 rano bę- 
dẹ miał nową rozmówę z min. Jordaną. 
Będzie ona prawdópodóbnie* ostatnia, 

Rząd gen. Franco . ogłosił komunikat 


Małżonka włoskiego min. 
Aż spr. zagr. 


HRABINA EDDA CIANO 
(córka Mussoliniego) 


pańskich, który głosi, że sen. Berard kon- 
ferował z min. Jordaną, podejmując rozmo 
wy, rozpoczęte w poniedziałek, a przerwa- 
ne na skutek podróży min. Jordany do Bar 
celony i Tarragony. 

Jak zaznacza korespondent Havasa, la- 
koniczność komunikatu i milczenie uczest- 
ników rozmów w Burgos pozwalają jedy- 
nie na zbieranie wrażeń, które jednak są 
bardzo korzystne. Zdaniem korespondenta, 
teren został szczęśliwie oczyszczony, a za- 
powiedziana na rano nowa rozmowa zdecy 
dowana została dlatego, że pewne kwestie 
wymagają rozszerzenia dyskusji, Sen. Be- 
rard? uchylił się od udzielenia odpowiedzi 
na szereg pytań dziennikarzy. 


CISZA... 

MADRYT, 24. 2. — „Union - Radio“ 
nadało komunikat sztabu generalnego armii 
środkowej i południowej, donoszący, że na 
wszystkich frontach nie zaszło nic szcze- 
gólnego. 3 ; 


x 


WYBUCHY BOBM W ALICANTE. 


BILBAO, 24. 2. — Komunikat głównej 
kwatery wojsk gen. Franco donosi, iż sa- 
moloty narodowe bombardowały obiekty 


PARYŻ, 24.2. — Min. spraw zagranicz 
nych czerwonej Hiszpanii del Vayo zaginął, 
wioząc do Madrytu ultimatum prez.. Azany. 

Francuskie radiostacje otrzymały z Wa 
lencji i Madrytu zapytania czy‘ nie wiedzą, 
gdzie się znajduje del Vayo, który już -4 
dni temu powinien był przybyć do czerwo- 
nej Hiszpanii. Opuścił on Paryż jeszcze W 
sobotę i nazajutrz wystartował samolotem 


pierwszy na temat rozmów francusko-hiszj wojskowe w porcie Alicante. Na frontach 


panował spokój. 


Nowy komendant 
Straży Granicznej 


Gen. brygady Walerian Czuma, mianowa- 
ny ostatnio komendantem głównym Straży 
Granicznej. 


Min. del Wayo zaginął 


EH w drodze do Madrytu KTH 


z Tuluzy do Madrytu. 

Data i godzina startu maszyny mini- 
stra trzymana była w najściślejszej tajem- 
nicy. Start odbył się w nocy z takim obli- 
czeniem, iż o świcie samolot miał przybyć 
na jedno z lotnisk czerwonej Hiszpanii, 

Widocznie jednak samolotowi coś się 
przytrafiło, 


Dla 16 złotych oddał życie. EE 
Tragedia lekkomyślnego listonosza 


NOWY SĄCZ, 24.2. — W Jazowsku 
pod Nowym Sączem zastrzelił się poczty- 
lion miejscowej agencji pocztowej, Ludwik 
Lizoń. 

Samobójca zostawił list, skierowany do 
swej matki, w którym wyjawił powód ode 
brania sobie życia. Otóż wedle treści tego 
listu kontrola ujawniła  sprzeniewierzenie 
przez niego z pieniędzy pocztowych kwoty 
16 złotych. Ponieważ nie miał środków na 


myślność. W końcowym ustępie listu Lizoń 
prosił matkę o przebaczenie za ból, jaki 
sprawi jej śmiercią samobójczą, lecz honor 
nie pozwala mu znaleźć się na ławie oskar 
żonych. 

Wypadek ten wywołał duże wrażenie 
tym więcej, że w grę wchodziła stosunko- 
wo mała kwota, a ambitny pocztylion cie- 
szył się na ogół dobrą opinią. 


WARSZAWA, 24.2. — W dzisiejszym 
pierwszym ciągnieniu Loterii Klasowej wa- 
żniejsze wygrane padły na następujące nu- 
mery: 

10.000 zł — 48756 

5.000 zł — 58842 77113 


2.000 zł — 20470 61594 
162372 


136821 


CNY OGŁOSZEŃ: 
Praod tekstem t.j. l-sza strona 50 gr. 
a w. mm 1 łam, str: 6 łam; w tekście 
50 gr., nekrologi «© gr, zwycz, 15 gr. 
strona 10 łamów, drobne 12 gr. za wy- 
raz, dla poszukujących pracy 10 gr. 
najmniejsze ogłoszenie 1,20 gr., dla 
vezrobot, 1 zł, Ogłoszenia dwukolorowe 
+ 50 proc: drożej, ogłoszenia zagranicz- 
ne i trójkolorowe o 100 proc. drożej 
Jgłoszenia adwokatów ryczałtem 25 zł 
‘eny ogłoszeń niedzielnych są o 26 proc 
droższe. 


Za termin druku i treść ogłoszeń 
administracja nie odpowiada. 
P. K. O. Nr. 602.880 


Bpłata pocztowa nmiszorona gotówką. 


w di ae o aa 


1000 zł — 67935 138069 


164422 


112526 


500 zł —- 10498 15831 23177 38358 
74086 121417 

250 zł — 1034 3543 6849 11993 
19741 23637 26931 31230 42009 42425 
49542 62353 62748 74354 76641 80105 
81294 86547 102742 112219 120987 
132737 136489 141941 150670 152428 


158095 160374 163034. 


ODJAZD Z WATYKANU 


PODSEKRETARZA STANU $ZEĄBEKĄ, 


MIASTO WATYKAŃSKIE, 24. 2, — 
Opuścił Rzym, udając się z powrotem do 
Warszawy nadzwyczajny przedstawiciel 
iządu polskiego na uroczystościach żałob- 
nych po śmierci Piusa XI podsekretarz sta 
nu Jan Szembek. Przed odjazdem p. Szem- 
bek w towarzystwie charge d'śffaires am- 


basady polskiej przy Watykanie St. Janiko 


wskiego złożył pożegnalną wizytę kardyna 
jowi dziekanowi Granito Pignatelli di Bel- 
monte, z którym odbył dłuższą serdeczną 
rozmowę. Kardynał-dziekan prosił p. Szem 
bcka o ponowne złożenie rządowi polskie- 
mu podziękowań św, Kolegium za okaza= 
ne współczucie z okazji zgonu Papieza. 


sensacyjny wyrok w sprawie zatonięcia S.P. „Tczew” 


wykonywania 


„, GDYNIA, 24, 2, — Sprawa o zatonię- 
cie statku „Tczew“ nabrała swego czasu 
posmaku sensacji i była szeroko komento- 
wana na łamach prasy, Po trzydniowej 
rozprawie przed Izbą Morską w Gdyni, za- 
rządzona została przerwa do dnia 23 bm., 
kiedy to nastąpiło ogłoszenie orzeczenia 
Izby Morskiej wskazującego na tego, kto 
ponosi odpowiedzialność za zatonięcie sta 
tku. Orzeczenie. Izby. Morskiej brzmi ná- 
stępująco: 

W dniu 5 grudnia 1938 r. brał sip 
„Tczew* w basenie amunicyjnym portu 
gdańskiego ładunek. Statek ten jest własno 
ścią „Żeglugi Polskiej“ S. A. w Gdyni i 
pozostawał pod kierownictwem kapitana 
żeglugi wielkiej Antoniego Wąsowicza. — 
S/p „Tczew“, który w trakcie załadowy- 
wania przechylił się na około 8 stopni w 
prawą stronę, w pewnym momencie wy- 
prostował się gwałtownie i po wyprosto- 
waniu przechylił się jeszcze mocniej na le- 
wą burtę, opierając się mostkiem o dźwig, 
a po pęknięciu rufowej stalowej cumy o- 
raz połamaniu nadbudówek, statek wy- 
wrócił się i zatonął, przy czyjn asystent ma 
szynowy Witojd Heliński į palacz Jan Stol 
pe również utonęli. 


Wypadek ten spowodowało nieprawidło 
we załadowanie statku, które doprowadzi- 
ło do ujemnej stateczności, przy czym czę 
ściowe odpompowanie drugiego prawego 
tanku przy pustym pierwszym katastrofę 
przyśpieszyło, 

Nieprawidłowe ładowanie statku pole- 
gało na przyjęciu około 140 ton ciężkiej 


swego zawodu 


polecenia kapitana, a powyższe ładowanie 
odbywało się zgodnie z jego wolą i za je- 
go wiedzą, ponosi on wyłączną winę wy- 
padku. 

Odnośnie do osoby drugiego mechani- 
ka Cybulskiego Izba Morska zarzuca mu, , 
że nie wykonał ściśle rozkazu kierownika ` 
statku co do napełnienia drugiego prawego 
tanku, a mimo to nie zamełdował natych- 
miastękierownictwu statku o przyczynach, 
które go do tego skłoniły, przez co wyka= 
zał brak dyscypliny, Nie miało to jednak 
istotnego związku przyczynowego z wy- 
padkiem. j 


Braków w budowie statku przewód Są- 
dowy nie wykazał, a jedynie zmniejszoną 
stateczność statku przy lekkich ładunkach. 
która byłą wiadoma tak armatorowi, jak i 
kapitanowi, a która została jeszcze pomniej 
szona przez dobudowanie wspomnianej 
skrzyni ną bunkier o pojemności 10 ton, 
przy czym o wykonaniu tej nadbudówki ar- 
mator zaniechał uwiadomić inspekcję okrę 
tową Urzędu Morskiego, 

Nadto ustalił przewód brak dostarcze- 
nia przez armatora kierownictwu statku Od 
powiednich dokumentów dotyczących sta- 
teczności statku, 


Jakkolwiek obsada stanowisk oficer- 
skich na statku była zgodna z bfzmieniem 
przepisów ustawy, Izba Morska zauważa, 
że specjalne właściwości S/P „Tczew“ za- 
lecały obsadzenie stanowiska starszego ofi- 
cera, do którego zakresu czynności należy 
także załadunek, oficerem o pełnych kwa- 
lifikacjach. 


7e swym synem Fabricio. Jak wiadomo fira pokrycie tej kwoty, przeto nie widział in- | biachy na uprzednio załadowane Iżejsze to 


NOTARIALNEGO. 


bina Edda Ciano przybywa jutro ze swym |nego wyjścia z sytuacji, jak popełnić samo | 


mężem do Warszawy. bójstwo, by śmiercią okupić swą lekko- 


>> 


Dotychczasowy. garnizon w Somalii francuskiej był szczupły i najwyższym 


Francuski generał zastąpił pułkownika w Somal 


ER 


te 


wojsko- 


wym w tej kolonii był pułkownik Truffer. Obecnie znacznie powiększono sity wojsko 
we Francji ze-względu na napięte stosunki z Włochami dowództwo powierzono ge- 
nerałowi. Na zdjęciu widzimy powitanie generała Legeniihomme 


Trutfera na, pokładzie okrętu „Çompiegge“ 


SE 


(na lewo) przez 


CZĘSTOCHOWA, 24.2. — Niezwykłe 
wrażenie w Częstochowie wywołała wiado 
mość, że powszechnie lubiany i znany u- 
rzędnik notarialny 34-letni Czesław Sko- 
wronek, popełnił samobójstwo, 
się w łazience. 

Skowronek powrócił z zabawy i udał 
się do łazienki. Służąca rano sądziła, że wła 
ściciel mieszkania udał się do biura, dlate 
go nie alarmowała nikogo. Dopiero kiedy 
nie można się było dostać do łazienki za- 
alarmowano policję. Skowronka znalezio- 
no wiszącego u klamki drzwi w bieliźnie. 

Przyczyna samobójstwa nie została u- 
stalona. 


LA 

Kara śmierci w Irlandii 
m za zdradę główną 

DUBLIN, 24.2. — Sejm wolnego pań- 
stwa irlandzkiego przyjąt w czwartek w 
diugim czytaniu 71 głosami przeciwko 10, 
ustawę, wprowadzającą karę śmierci za 
zdradę główną. 


ROZPACZLIWY CZYN URZĘDNIKA 
wieszając 


Dolar 5.261, 


Bank Polski notował dziś rano dolary | 
po 5.26 i pół, funty szterlingi po 24.75, fran 
ki szwajcarskie 120.05, 
13.99, liry włoskie 16.10 (odcinki tylko do 
100 lirów),. 


franki francuskie | 


wary w postaci rur i kainitu — oraz 6 ton 
węgla znajdujące się w skrzyni bankrowej 
na pokładzie szalupowym. 

Ponieważ przyjęcie blachy - nastąpiło z 


W uwzględnieniu całokształtu wyników 
rozprawy Izba Morska postanowiła pozba- 
wić kapitana żeglugi wielkiej Antoniego 
Wąsowicza prawa wykonywania zawodu 
kapitana statku. 


a NJ 


Z pobytu Kombatantów niemiec 


Moment złożenia wieńca w Belwederze 
narodowego Stałego Komitetu 


b. Kombatanfów (C.I.P.) 
czele. Ks. Coburg-Gotha niesie wieniec w tow- 


Kich w Polsce 


T ; j 


OSRIR, 
ź RAA RODZ 
FRZ ROZA ZZ DAE 


$ 


przez bawiąca w Polsce delegacię Między- 
z ks, Coburg-Gotha na 


„ystwie prezesa Federacji P.Z.0.0. 


gen. Górechiego, 


- 


jakaś biednie odziana nieznana nikcmu 


Ea BB 


Ste. 2. 


Fabrykanci p. ńczosznicy apr 


wycofali 1 komisii rozjemczej swyd fawników. 


ŁÓDŹ, 24. 2. — Wesoraj odbyło się w Inspekto- 


racie Pracy pierwsze posiedzenie komisji rozjemezej 


dla przemysłu kotonowego. 
Zaraz na wstępie obrad przemysłowcy pończosz: 
niczy wycofali swych ławników, wobec czego — na 


mocy odpowiednich przepisów — „sdyskwalilikowu | 


no“ łewników strony przeciwnej, tj. związków zas 
wodowych. Dalszy ciąg prac komisji odbywał się 


więc w składzie trzyosobowym. 


Jak ustalono, prace w tym składzie potrwają 
jeszcze kilka dni, ze względu na to, że zagadnienie 
płac dla robotników przemysłu kotonowego jest — 


jak twierdzą członkowie ministerialnej komisji roz- 


jemczej — momo Skomplikowane i wymaga do- 
kładnego przedyskutowania szczegółów. 

Wobec tego wydanie orzeczenia nie będzie mo- 
gło nastąpić w tygodniu bieżącym. Odczytane one | 
zostanie stronom dopiero we wtorek 28 bm. o g. 18. 


LUSTRACJA U POZNAŃSKIEGO. 
Wczoraj odbył się dalszy ciąg lustracji inspęk- 
tora pracy na terenie fabryki Poznańskiego. Jedno: 
cześnie ustalone zostały należności robotnicze, przy- 
padające z tytułu różnicy do stawek. Wynoszą one 
kiłkanaście tysięcy złotych. 


UMOWA U RZEŹŻNIKÓW NA PIĘĆ LAT? 

Dziś — w uzupełnieniu rokowań o umowę dła 
pracowników rzeźni — inspektor pracy zapozna się 
z ostatecznymi stanowiskami stron w szeregu spra. 
wach, których nie zdołano uzgodnić na ostatniej 
konferencji. Będą to m. i. urlopy oraz wynagrodze- 
nie z tytułu ćwiczeń wojskowych. Jeśli chodzi o ur- 
lopy — dyrekcja rhce udzielić trzech tygodni do- 
piero po 11 latach, podczas gdy związki — po 10 
Jatach. 

Sprawy te będą dziś uzgodnione, po czym In 
spektorat Pracy opracuje tekst układu zbiorowego. 

Zaznaczyć należy, że strony zatarg chcą zlikwie 
dować na ozas dłuższy i umowę zawrzeć na okres 
co majmmiej Ś-letni z 6-miesięcznym wymówieniem. 


MEBLE RADOMSZCZAŃSKIE NA WYSTAWIE 

W NOWYM JORKU. 

RADOMSKO, 24. 2, — Jedna z radomszczań- 
skich fabryk mebli giętych zwiększyła liczbę zatru- 
ilnionych robotników, gdyż otrzymała znaczne ża- 
mówienia eksportowe do Afryki i Ameryki. 

Os'stnio fabryka ta dostarczyła mebli dla pot. 
skiego pawilonu na światowej wystawie w Nowym 


Jorku. 


KRÓTKOTRWAŁY STRAJK 300 
ROBOTNIKÓW. 

W zakładach f. Krusche i Ender w Pabia- 
nicach wybuchł strajk okupacyjny na tle za- 
mierzonej redukcji na oddziale przędzalni. 
| Strajk objął około 300 robotników. Interweń- 
cję podjęło ZPZZ., które zażądało podziału 

| pracy. Wczoraj wieczorem w tej sprawie od- 
była się konferencja przy udziale d rekcji, 
która zgodziła sie zrezygnować z redukcji i 
Ara ać podział pracy, 

trajk przerwano,  tobotnic rzystąpili 
do pracy. SW 
WERKE" ENO ZEE PTZ TDK WU A ES 


Zmn'eiszanie zamówień rządowych 
w Łodzi 


, ŁÓDŹ, 24.2. — Przemysłowcy łódzcy skar- 
żą się na zmniejszenie zamówień rządowych za- 
równo w dziaie metalurgicznym jak i włókien- 
niczym. Stoi to prawdopodobnie w związku z; 
rozpatrywaniem budżetu, i należy spodziewać 
się, że z chwilą uchwalenia go przez seim Łódź 
otrzyma normalny przydział zamówień, 

ua T A T RY i kaj 


Ponierajtie Czerwony AMN! 


ZYCIE PABIANIC 


A Posiedzenie Rady Miejskiej 


nie doszlo 


*W dniu onegdajszym w sali Miejskiego 
Kina „Nowości“ przy ul. Kościuszki 14 mia- 
ło odbyć się poe eceemne Rady Miejskiej m. 
Pabianic, zwołane w pierwszym termini: w 
celu rozpatrzenia budżetu miasta opracowa= 
nego przez Zarząd Micjski, Posiedzenie wy* 
znaczone było na godz. 19.30. Ponieważ 0 
Poz. 20.15 przybyło na posiedzenie zaledwie 

7 radnych, natomiast potrzebna do podejmo 
wania tichwał większość wynosi 24 radnych 
— w stanie obecnym, posiedzenie nie doszło 
do skutku. 

Następne posiedzenie Rady zwołane bę- 
dzie w drugim terminie w przyszłym tygo- 


dniu i wówczas już odbędzie się ono Dez 


ak widać sytuacja na ierenie obecnej 


Hra na liczbę obecnych radnych, 
Rady Miejskiej jest już beznadziejna. 


BOCIAN W KOMISARIACIE POLICJI, 
Do komisariatu policji przybyła ONE 
0- 
ieta, która poczęła wić się w strasznych 
boleściach. Jak się okazało była to niejaka 
Feliga Marta, lat 34, bez stałego miejsca Za- 
mieszkania, żebraczka, u której silnie wy= 
stąpiły objawy przedporodowe. Chorą nie- 
zwłocznie odstawiono do szpitala miejskiego 
w Pabianicach przy ul. Szpitalnej, 


EUT 
do skuiku. 


POŻYTECZNE KURSY, 

Jak już donosiliśmy Pabianickie Zrzesże= 
nie Kupców i Przemysłowców Chrześcijan 
organizuje kursy kupieckie dla wszystkich 
kupców pabianiokich, pragnących pogłębić 
swą wiedzę fachową. Otwarcie kursów na- 
stąpi dnia 27 bm. o godz. 20-ej w sali szkoły 
powszechnej im. Marszałka Józefa Piłsud- 
skiego 30. Kursy trwać będą przez przeciąg! 
3 tygodni i odbywać się będą w poniedziałki 
i czwartki każdego tygodnia w godzinach od' 
20 do 22-€j. akończenie kursów nastąpi 
dnia 16 marca rb, Wszystkim, którzy ukon- 
czą wymieniony kurs wydane zostaną odpo- 
wiednie świadectwa. Opłaty wynoszą: dla 
członków Zrzeszenia zł, 5, dla niezrzeszo= 
nych zł. 7 za cały kurs. Dla niezamożnych, | 
a pragnących uczęszczać na kursy — bez- 
płatnie, Wykładowcami na kursach będą: 
pp. dyr, Fijałkowski, prof. Szaniawski, stat! 

ubas į prof. Goliński. 

Szczegółowe informacje i zapisy w sekre- 
tariacie Zrzeszenia przy ul. Jana 1. 


PABIANICKI PORADNIK KINOWY, 

Oświatowe przy ul, Gdańskiej — film 
polski p. t. „Kłamstwo Krystyny". W filmie 
tym występują największe asy sceny i ekra- 
nu połskiego. i 


Opłaty pocztowe w Polsce 


są rodzajem podatku pośredniego = 
powiedział referant poseł $ano ca aa pos ¿dzen u sejmu” 


Na wstępie wczorajszego plenarnego posie- 
dzenia Sejmu, marszałek zawiadomił, że od 
Prezesa Rady Ministrów nadeszły odpowiedzi 
na interpelacie pos. Ratajczyka. 

Z kolei przystąpiono do rozpatrywania preli | 
minarza budżetowego Min. Poczt i Telegraiów, | 
który referował pos. Sanojca: Nie mam zamiaru 
wygłaszać popularnego wykładu czym jest Mi- 


nisterstwo Poczt i Te'egrafów. Poszczególne po! pina mają możność realizowania jego 


zycie budżetu są zawarte w drukowanym spra 


wozdaniu. Przypominam tylko, że w dochodach | 
preliminuje się więcej o 16 i pół miln. a w roz |kłe rzępolenie. 


chodach o 21 i pół miln. Nadwyżka dochodów 
nad wydatkami wynosi 26 miln. Nie jest to jed 
nak zysk całkowity, gdyż 35,miln. przeznacza 
się na wydatki inwestycyjne. Razem więc ten 
zysk wynosi 61 miln. 


Na komisji poruszono szereg ważnych spraw, działa'mości radiostacii w 


M. in. sprawa wysokich opłat za listy i kar- 
tv pocztowe: Po'ska rzeczywiście ma najwyż- 
sze opłaty nie tylko w Europie, ale WYŻSZY, od 
St, Zjednoczon! 
konieczności wygospodarowania owych 26 miln. 


Otóż trzeba zrozuraieć, że to jest polityka skar- 'lub 16 godzin na dobę, 


bowa, a nie pocztowa. To jest pewnego rodza- 
ju podatek pośredni. Wiemy, że u nas nie ma 
już inflacji waluty, natomiast pozosiała inf'acia 
podatków. Mamy podatki jawne i szereg nkry= 
tych podatków pośrednich, 

Dużo mówiono na komisji o Polskim Radio. 
Koledzy mieli wicie słuszności. Nie mniej mam 
pewną pretensję do nich; W sprawie Philipsa, 
mid. poczty nie jest taki ma ny jak min. prze- 
mysłu i kandu Lo min. poczty możemy pelo- 
wać, ale krzyczeć trzeba było wczoraj. Koledzy 
za mało krzyczeli (Pos. Delinger: = A myśmy 
na niego czekał), Trzeba było ruszyć do áta- 
ku. 

Sprawozdawca budżetu Min. Komunikacji 
powiedział że poczta wyzyskuje kolej. Otóż 0= 
trzymałem wyjaśnienie min. poczty, że zostało 
ustalone, iż poczta za przewóż swych ładun= 
ków płaci według kosztów własnych kolęi 1 od 
tego nigdy poczta się nie uchylała, Poczta po- 
siada własne wazony, które sama utrzyniuje w 
dobrym stanie, płaci więc kolei tylko ża trak- 
cię i przebieg. 

Trzeba stwierdzić, że mimo wielkich 
ności 


trud- 


i nisk ich płac, 
cały persone! pó sztówi pracuje 
Uznając trudności kddżatówe, nie stawiam Ż 
nego Genios kin a tylko prosiłbym, í ażeby 
trochę poprawić byt agencyi ooczłówych 
wsi, które pracują W najgorszych warunkach. 


nienazamiie. 
àd- 


DYSKUSJA. 
Znany ze swych wywodów na temat litera- 
y.i PAL pos. Dobkowski tym razem ana'izuje 


a ck Polskięso Rada 


ych. Ta rzecz również zalęży od nariuszy i urzędników pocztowych omówił pos. 


lsować ich o jedną grupę. 


choć ' 
na. 


Mówca protestuje przeciwko „przemądrzałości” 
programów, wzniosłośći i patetyczności,  SM- 
chacz — rzekomo — iry tuje się słuchając po- 
gadanek. 

Sprawa audycyj muzycznych również budzi 
w mówcy poważne zastrzeżenia. — Otwieramy 
' radio, słyszymy ktoś wali w klawisze — mówi 
pos. Dobkowski. Nie przeczę, że następcy Cho 
cudow- 
nych myśli. Ale jeże' są jego następcami tylko 
z iachu, a nie z talentu, to wtedy jest to zwy 


Mówca twierdzi, iż wokół Polskiego Radia 
krążą plotki na temat zatrudnienia szeregu osób 
me-iryjskiego pochodzenia. Warto by było wy- 
świetlić tę sprawę. Swoje przemówienie pos, 
Dobkowski kończy wezwaniem o usprawnienie 
Baranowiczach. 


PRACA W NIEDZIELE I ŚWIĘTA. 
Trudne warunki finansowe niższych funkcjo» 
Jaworski. Niżsi funkcjonariusze pracuią po 14 

nio mają wolnych niedziel I świąt. 
Mówca apeluje, aby w miarę zwyżki wpły= 


wów i oszczędności przyznawać niższym fún- 
kcjonariuszom dodatki 20--40 złotowe, lub awan 


Na marginesie wystąpienia pos. Rudnickiego 
omawialącego stosunek PKO do Poczty, zabie- 
„ra głos pos. Jedynak. Obniżki opłat radiowych 
ldla ro'ników posiadających aparaty r głośni= 
kiem domagają sie pós- Wróbel. Na niskie upo» 
sażenie listonoszy wiejskich pobierających 60 
zł miesięcznie zwraca Uwagę pos. Klimek, pro- 
sząc równocześnie o zarządzenie zmiany godzin 
urzędowania agencyj pocztowych, gdyż obećnie 
czas urzędowania pokrywa się z godzinami pra 
cy rolników, przez co nie mają oni możności 
korzystania z poczty. 

Audycyj radiowych w języku utraińskim 
domagają się posłowie Ogorodnik i Periecki. 
Po czym raz jeszcze zabiera głos sprawozdaw 
ča pos. Sanojca. — Mam sumienie i nie będę 
zbyt długo ględził — mówi referent =- (okla= 
ski). Sam przyznaję, że mogłoby być w radio 
trochę więcej tych kołomyjek. P. Dobkowski 
nie jest zadowo!ony z pewnych dyskusji w Ra- 
dio. Naturalnie czasem człowiek jest zły i to 
jest najzorsze, że Radio gada. a człowiek nic 
powiedzieć nie może (wesołość). Do p. Ministra 


nie można mieć pretensii o prozramy, bo Ra- 
dio iest przedsiębiorstwem i ma swoją radę 
specjalną. 


Najlepiej byłoby, żebyśmy mieli własne apa 
raty. Jest też rozpisany konkurs i za dwa lata 
zokłady tele-techniczne main przystąpić do fd- 
brykacii aparatów radiowych. Ale dlaczego nie 
znakdzie się na to prywatny. kabitał? Tyle Się 
mówi przęgiw etątyzmowi, 


| 


a nikt nje prodeku 3 wobec 


ECHO" a 


ŁÓDŹ, 24. 2. — 
nikowskiego przy Ful, Wọ 
wypadkowi przy pracy tkacz tej firmy 24- ! 
letni Hammer Edmund, Wapienna 56. W pew 
nym momencie czółenko wypadło z krosna I 
poraniło rękę robotnikowi. Opatrzył go le- ' 
karz pogotowia PCK. 

— W wyniku bójki w domu przy ul. ks. 
Brzózki 19 odniósł szereg ran ciętych i tłu-! 


Ilczańskiej 127 uległ | 


ŁÓDŹ, 24. 2. — Nocy wczorajszej władze 
policyjne 'przeprowadziły w górnej dzielnicy 
naszego miasta obławę na wszelkiego ródza- 
ju szumowiny i osoby, należące do światka 
przestępczego. Szczególną uwagę zwrócono 
przy tym na cegielnie, znajdujące się na te- 
renie 12 komisariatu P. P. W cegielniach 


ŁYCIE ZGIERZA 


Zgierzanin XqD:e 


Wczortj o g 19.30 w Ratuszu odbyło się pod 
przewodnictwem prezydenta Świercza posiedzenie 
Rady Miejskiej poświęcone budżetowi. 

Na wstępie przewodniczący odczytał pismo Fun. 
duszu Pracy, jakie nadeszło onegdaj, w sprawie kre- 
dytów na roboty inwestycyjne w roku bieżącym. 
Okazuje się, że większość kredytów to pożyczki. 
Dotacja wynosi jedynie 70.000 zł i przenaczona jest 
na bndowę ulic. Natomiast 150.000 zł Fundusz Pra- 
cy proponuje jako pożyczkę o 2%% umortyzowaną 

w 40 ratach oraz pożyczkę materiałową w wysokości 
18. 300 zł. Razem sumy te stanowią 607% kredytów 
z ubiegłego roku, zaś 50% ogólnych kosztów in- 
westycyj. Z tych też względów oraz z powodu zwię- 
kszonego stanu bezrobocia prezydent interweniował 
w Urzędzie Wojewódzkim w sprawie powiększenia 
kredytów, składając memoriał jeszcze o dodatkowe 
150.000 złotych. 

Tymczasem na posiedzeniu Rada uchwaliła za- 
ciągnąć proponowaną przez Fundusz Pracy pożyczkę. 

Powzięto uchwałę również w sprawie innej po- 
życzki w K.K.0. pow. łódzkiego w wysokości 50 ty- 
sięcy złotych na pokrycie deficytu budżetu nadzwy- 
czajnego, powstałego w związku 4 przebudową szko- 
ły powszechnej nr 4, kosztem 120.000 ał. Pożyczka 
ta jest krótkoterminowa, płama w dwóch ratach w 
wiągu następnych dwóch lat przy oprocentowaniu 
8%. Sy to warunki niedogodne dla miasta i były 
szeroko dyskutowane. Następnie jeszcze przed roz- 
patrywaniem budżetu uchwalono, na wniosek Za 
rządu. Miejskiego, dodatek komunalny dla pracow- 
ników miejskich w wysokości 10%, na co budżet 
już może pozwolić ze względu na lepsze warunki 
finansowe miasta. 


Frakcja PPS i KL. Zw. Zaw. złożyła wniosek o 
podwyższenie dodatku do 15%. Wniosek ten upadł. 
Natorniast przeszedł drugi wniosek tej frogccji 
o wprowadzeńiu automatycznie awansów pracowni. 
ków miejskich od dnia”1 kwietnia rb. 
Przed rozpoczęciem czytania budżetu frakcja 
radziecka PPS i KL Zw. Zaw. postawiła nagły wnio- 
sek w sprawie prowokacji studentów niemieckich w 
Gdańsku wobec Polaków, który został przyjęty je- 
dnogłośnie, a w którym Rada Miejska piętnuje po- 
stępowanie studentów gdańskich i zakłada energicz- 
ny protest. 
Po powż 


Á o 


jęciu tych uchwał i wniosków rozpatrzo- 


je tei taniej polskiej lampy, Jeżeli wymagamy 
zi od rządu, to musi być hierarchia potrzeb. 


SMUTNA ZAPOWIEDŹ. 

Po wyczerpaniu listy mówców zabrał głos 
min. Kaliński, mówiąc o akcji rozbudowy Po+ 
, skiego Radia oraz stwierdzając, że ze wzzglę- 
dów budżetowych dalsza poprawa bytu pracow 
| ników pocztowych, ani też obniżka obecnych 
taryf nie jest możliwa. 


BUDŻET MIN. SPRAWIEDLIWOŚCI. 

Bezpośrednio potem przystąpiono do dysku- 
sji nad budżetem Ministerstwa Sprawiedliwo- 
ści, Na czoło dyskusji wysunęła się sprawa nies | 
zawisłości sądów. 

„Wymiar sprawiedliwości — mówił posel 
Bartuś — w ostatnich latach stacza się po rów 
ni pochyłej. Prawo o ustroju sądów powszech= 
nych niweczy zasadę niezawisłości sędziowskiel. 

Poseł Kwapiszewicz podnosi, iż  ciasnota, 
wilgoć, grzyb. kiepskie oświet'enie — oto wa- 
runij, w jakich funkcjonowały sądy. Nie pomoże 
ubieranie sędziego w toge i łańcuch dla doda- 
nia mu powagi. W ciężkich warunkach sądow- 
nictwo pełni rolę pionierską. | 


ODPOWIEDŹ NA PRETENSJE 
ŻYDOWS 


ma 


Następnie zabrał głos spraw ozdawca pos. 
Szczepański, który wyjaśniał sprawy, RA 
szone w dyskusji, W związku z kwósfiai. 
wysuniętymi Lig posłów Żydowskich, refe- 
rent oświaqgczył: ile rie posłowie żydowscy 
będą nam przypomina art, | konstytucji, 
głoszący, że państwo p olskie jest wspólnym 
dobrem wszystkich obywateli, tyle razy my 
im będziemy przypominali art, 7 konstytucji. 
który powiada: „wartością wysiłku i zasług 
obywatela na rzecz dobrą powszechnego 
mierz ne bedą jego uprawnienia do szyi 
nia na sprawy publiczne", i będziemy pod- 
kreślali konieczność prak tycznego wykony- 
wania tego artykułu przez sooleczeństwo 2y 
dowskie (oklaski). 

To jest ustawa kons! ytucyjna, napisana 
w języku polskim i obowiązująca wszystkich 
obywateli. Ale istnieją jeszcze pewne spe- 
cjalne prawa nieznane społeczeństwu po- 
skiemu, jako gospodarzowi kraju. Ph pra 
wem narodowym żydowskim jest Talmud, 
dotvchczas nie udostępniony przez żydów 
społeczeństwu polskiemu. Najlepszym spo- 
sobem, by społeczeństwo żydowskie mogło 
się pozbyć zarzutów co `? treści į charakte- 
ri Talmudu ze strony 14... ei, DViODY wyda- 
nie tego prawa narodów ego żydowskiego w 
języku polskim. 

Jeżeli społeczeń 
uczynić, to sadze, ŻE będe wyrazice! 
konań wysokiej izby, jeśli zaapeluje. 
ministra, aby zechciał 2 funduszów, 
czonych na uporządkowane praw Rzeczypo 
spólitej, poświęcić pewna kwotę na koszty 
wydania w języku polskim Talmsdu żydow= 
$kicgo, jako prawa. narodowego, z. którego 
dowiemy się wreszcie, jakimi to normami i 
ząsadami pda łu kieruje się naród żydc A 


narody Polęktego (oklaski) TV 


macji 


| 


stwo żydowskie tego nië 
em prze 
do pana 
przeńa- 


Obława w ce$ielniach 


SEGA 20 osób zatrzymano. 


tych ukrywają się przed policją różnego auto 


Ciekawe posiedzenie 


Niestorne czółenko. 


KRONIKA POGOTOWIA RATURKO A) ś R W 


Dziś rano w tkalni Win-, czonych tamże zamieszkały Eugeniusz Li- 


siecki. 

— Przy ul. 
się i wskutek upadku złamała sobie rękę 68-' 
jetnia Liba Frenkel. 


— W drodze do pracy również wskutek. 
bosa złamała rękę Lewandowska Józefa, 
rcibotnica lat 32, zam. przy ul. Poprzecznej 


| Nr. 10. 


ramentu typy poszukiwane przez władze. 

W wyniku przeprowadzonej obławy w ce- 
gielniach zatrzymano 20 osób, które prze- 
wieziono do wydziału śledczego. Po prze- 
rowadzcnych badaniach 
trzymano. 


z 


s'e raz do roku? 
Rady Miejskiej EE 


no dalszy ciąg budżetu, więc niedokończone na po- 
przednim posiedzeniu wydatki, dochody oraz budże: 
ty przedsiębiorstw miejskich. Przyjęto więc wydatki 
działu 10: targowica miejska — 1800 zł, działu 11 
i 12: bezpieczeństwo publiczne — 84.685 zł i 
dział 13: różne — 22.360 zł, Tutaj podwyższono na 
wniosek PPS i KI. Zw. Zaw, o 1000 zł subwencję 
dla Tow. Pomocy Dzieciom i Młodzieży Polskiej 
Zagranicą. 

Następnie rozpatrzono dochody budżetu zwyczaj, 
nego, zatwierdzając fe bez zmian: dział 1; majątek 
komunalny — 10.100 zł, przedsiębiorstwa komunal- 
ne — 42.500 zł, subwencje i dotacje — 18.000 zł, 
zwroty — 82.004 zł, opłaty administracyjne — 16.000, 
opłaty za korzystanie z urządzeń i zakładów dobra 
publicznego — 8500 zł, dopłaty — 27.000 zł, udział 
w podatkach państwowych — 409.000 zł, dodatki do 
podatków państwowych — 163.500 zł, podatki samo. 
istne — 11.500 zł i różne — 3 zł. 

Budżetu nadzwyczajnego nie. rozpatry- 
wano. Natomiast „przerobiono“ budżet przed 
siębiorstw miejskich. Preliminarz lasów miej 
skich w wysokości 47.700 zł. przewiduje zł, 
7.800 czystego: zysku, 

W dziale tym zajdą pewne zmiany perso- 
nalne, 

Crodzi o to, że ze Systemu gajowych Za- 
rząd Miejski przerzuci się na system pod- 
leśniczych. W miejsce starych gajowych, któ 
rzy odejdą stopniowo na emeryturę przyjęci 
będą młodzi ludzie z wykształceniem facho- 
wym, którzy oprócz pilnowania zajmą się i 

rodukcyjną stroną lasów. Pensja nowych 
eśników wynosić będzie 150 zł. miesi cznie. 

Do Zakładu Kowar nadal się będzie 
dopłacać i to ws utek pewnych remontów 
więcej niż zwykle, bo aż 6.246 zł. 


11 Listopada 68 poślizgnęła * 


część z nich za- 
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Łzaarzenia i WIĘ ZEE TPA ZST 108000 A 


(—) Lord Halifax powtórzył w lzbie Lor- 
dów w imieniu rządu brytyjskiego zapewnienie, 
„że Wielka Brytania w razie zagrożenia Francji 
stanie u boku swej sojuszniczki, 
|. *(—) Rząd bolenderski zamówił 

żowniki. 

(—) Anglia i Francja mają w poniedziałek 
„uznać rząd gel. Franco. Postem Rzeczy poSpo- 


dwa kra- 


utej w burgos został mianowany p. Szumia- 
kowski. 
| (2) Plan brytyjski w sprawie Palestyny 


przewiduje zmniejszenie kwoty imigracji żydów 
i częściowy zakaz zakupu ziemi w Palestynie. 

(—) Stany Zjednoczone przeznaczyły na do- 
zbrojenie powietrzne 385 milionów dolarów. 

(—) Min. Beck przyjął wczoraj ambasadora 
|Francii, Leona Noela. 

—) B. poseł dr Władysław Kiernik, przeby* 

waiący od kilku ‘at zagranicą, ma powrócić — 

jak notuje „Kurier Warszawski” — niezadługo 
do Polski. 

(—) Poznańska Izba Wojewódzka, jako wła 
dza nadzorcza samorządu m. Poznania, zawieSi- 
ła uchwałę Rady Mieiskiej w sprawie przemia= 
nowania placu Wolności na prac Romana Dmow 
skiego. 

(—) Łódzki przemysł wełniany podwyższył 
ceny 0 5 do 7 procent. 


(—) Sąd okręgowy w Łodzi skazał 19-letnie- 
go opryszka chojeńskiezo Eugeniusza Micha- 
jaka za napad na piekarnię Grzybowskiego w 
Choinach na 3 lata więzienia. 

(—) Dnia 1 marca rozpoczną się roboty ziem 
ne na Placu Dąbrowskiego. Zostaną założone no 
we aleje i kwietniki, wybudowane podia dla 
samochodów i przesunięte tory tramwajowe. 

(—) Pożar na terenie posesji fabrycznej suk- 
cesorów Ferdynanda Keniga w przędzalni wi- 
gonii, Edmunda Lorenca przy ul. Pabianickiej 
40, o którym pisaliśmy wczoraj został ugaszo- 
ny przez straż. Szkody wynoszą około 50.000 
złotych. 


(—) P. Wojewoda Józewski uđekorowal 
Srebrnymi Medalami za długoletnią służbę na- 
stępujących pracowników łódzkiego starostwa 
grodzkiego: dr Józefa Weylanda, Romana Bel- 
dzińskiego, Mieczysława Ładewskiego, Annę Ho 
łowaczową, Zofię Patrynową, Czesława Ama- 
nowicza, -Wiłośda Łuczakowskiego. 

(—) Komitet organizacyjny Tow. Wyższej 
Uczelni Lekarskiej w Łodzi wydał odezwę wzy 
wałącą do wstępowania do Towarzystwa człon 
ków. Opłata wynosi 40 zł. 


o inc 


Kradzież manufaktury 
EM z aufa ciężarowego 


RADOMSKO, 24.2. — Andrzejowi Maluszyń- 
skiemu mieszkańcowi Sosnowca przewożącemu 
z Łodzi autem ciężarowym manufakturę niezna 
ni sprawcy, którzy przecięli nożem plandekę 
skradli bele manufaktury na ubrania męskie. 
wartości 2 tysiące złotych. 

Kradzież miała mieisce pod Kłomnicami. 

Zawiadomiona o tym policja, wszczęła do- 
chodzenie. 


) 
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W dyskusji poruszono sprawę kąpieli ro- 
botniczych, finansowanych przez firmy. jedi 21 wyroków 
chodzi o. Zgierzan, to Z przykrością; irdena ciągu jednego. dnia. 


stwierdzić, że w mieście są brudasy. Przewó- 
dniczący twierdził, że przy porównaniu jloś- 
ci kan z ilością mieszkańców naszego mia 
sta okazuje się, że Zgierzanie kąpią sie.. Taz, 
w roku, Jedynie młodzież używa sobie w ba- 
senie, mając znaczne ulgi. 

Najzys kowniejszym _ przedsiębiorstwem 
jest rzeżnia miejska, przynosząca 60.000 zł. 
przeznaczone na spłatę długów, 

W budżecie zakładów opiekuńczych 
„Miejski dom starców* wymaga dopłaty 
27.937 zł. Przy rozpatrywaniu budżetu socja= 
liści zgłosili wniosek o skreślenie pozycji IKS. 
kapelana, 

Organizujący się Wydział Zdrowia rów= 
nież wymaga dopłaty zł. 11.850. 

Na tym czytanie budżetu zakończono. 

Wobec poprawek, jakie zostały póczynio- 
ne oraz ze względu na budżet nadzwyczajny 
Zarząd Miejski przystąpi do zbilansowania 
budżetu, wobec czego przewodniczący odro- 
czył posiedzenie do czwartu w przyszłym 
tygodniu. 


Vi ŁÓDŹ, 24. 


2; — Wczoraj: tefefat karny 
Starostwa Powiatowego Łódzkiego rozpa- 
trywał 21 różnych spraw z terenu gmin po- 
łudniowych powiatu za antysanitarny sm 
nieruchomości, za zakłócenie spokoju, radio- 
pajęczarstwo Oraz samowolne zattzymywa- 
nie składek robotniczych na rzecz Ubezpie- 
czalni Społecznej, pw winnych grzywna- 
mi od 30 do 200 zł. 


Słoneczny Maciej 
St-n pogody w Łodzi. 


ŁÓDŹ, 24. 2. — Dziś rano temperatura w 
śródmieściu wynosiła 0 st. Najniższa tempe- 
ratura nocy u egłej wynosiła 3 st, poniżej 
zera. 

Ciśnienie atmosferyczne 755 milimetrów. 
Wzrost ciśnienia. Porywiste wiatry południo- 
wo - wschodnie. 
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Pierwszy tydzień ankiety , 
na tle filmu „Za winy nie; 
się ku końcowi, 

Gięboki podkład społeczny filmu, pó- 

jazapy, Z fascyniącą trešcią „chwy cji 


nion miie KLD Ii 


«Za Wimy miezonełnione» 
Leszczyc przed są 
dnowiedzi napływają masowo. 


«Grund-Kinu>. 
MI 


dem opinii publicznej. 


na całej linii, czego dowodem są masowo 
napływające odpowiedzi na pytania: 

I CZY DZIECI ODPOWIADAJĄ ZA 
WINY RODZICÓW? 

II. CZY LUDZIE Z PRZESZŁOŚCIĄ 
MAJĄ PRAWO DO ŻYCIA? 

Na pierwsze pytanie szczególnie Wy- 
czerpująco odpowiadają Panie, drugie 225 
przeważnie interesuje mężczyzn, mających 
łu szersze pole do rozważań 0 charakterze 
prawniczo- społecznym. 

Bogaty i interesujący plon ankiety do- 
wodzi wysokiego poziomu publiczności 
łódzkiej, której dziś nie wystarcza ką 
strona widowiskowa. 

Publiczność nasza żąda ad kina czegoś 
więcej, zna” idując upodobanie w dyskuto- 
waniu koniliktów na tle społecznym. 

W początku przyszłego tygodnia jury 
AA się do żmudnej pracy odczytywa- 

a odpowiedzi. 

Termin zamknięcia ankiety, szczegó!ó- 
wy wykaz nagród i pelny skład jury podá- 
my w niedzielnym numerze „eha“. 


Sądząc z dotychczasowych wyników 
ankiety i poziomu odpow:edzi 
100 CENNYCH NAGT” Di 
przezna oa przez pi ę „Grand- 
Kina" w postaci biletów co ` zystkich 


klas bieżącej Loterii Panstwowe, passe 
partout, bilety wolnego w: „OR 
z dedykacjami artystów, przyszdrą W 


udziałe uczestnikom ankiely, którzy dobrze 


ną to zasłyżyjj 


Nr 55 


PANI FRANKLINOWA ROOSEVELT 


w rozgłośni i w kuchni. 
mys? handlowy prezydenta St. Zi. 


do Europy żywność dla głodujących dzieci | W okresie świąt Bożego Narodzenia sprze- 
dał, na przykład ponad tysiąc choinek ze 
swej ulubionej posiadłości Hyde Park. _ 

Rośnie tam duży i piękny las iglasty, 
racjonalnie prowadzony, i coraz rozszerza- 
ny sadzonkami z wzorowo pielęgnowanych 


śś 


Waszyngton, w lutym. 

Co środa, o szesnastej, wszystkie radio- 
slacje amerykańskie nadają piętnastominu- 
towe przemówienie „First Lady“ (pierw- 
szej pani) Stanów Zjednoczonych, 

Pani Roosevelt nie wygłasza pompa- 
tycznych ani górnolotnych oracyj. Mówi w 
tonie przystępnym i przyjaznym, roztrzą- 
sając wobec słuchających tłumnie obywa- 
teli nasuwające się z tygodnia na tydzień 
zagadnienia życia codziennego kraju. 

Prezydentowa przybywa do rozgłośni 
„National Press Building“ (Narodowy 
(imach Prasy), znajdującej się o sto me- 
trów od Białego Domu, z punktualnością 
zegarka. Towarzyszy jej osobistą sekretar- 
ka, a czasami paru przyjaciół. 

Do studia wjeżdża windą, obsługującą 
cgół interesantów, mimo iż dyrekcja prosi 
by się posługiwała windą, zarezerwowaną 
dla personelu kierowniczego, 


Jadąc na górę, czy zjeżdżając w dół, 
pani Roosevelt rozmawia ze spotkanymi w 
windzie dziennikarzami, spośród których 
wielu zna osobiście, 


Sama opracowuje swoje pogadanki. 
Dyktuje je sekretarce, nie posługując się 
brulionem. Zagląda tylko do notatek, za 
wierających cyfry i nazwiska, a myśl jej 
biegnie tak szybko, że pani Thompson- 
Schneider, pisząca na maszynie, jak wiatr, 
często zostaje w tyle. 


Pani Roosevelt posiada głos radiofonicz- 
ny, mile brzmiący i dar wymowy. Mówi 
spokojnie, potoczyście, wyraziście, podkre 
ślając to, co pragnie zaakcentować. 

Po skończonym przemówieniu zapytuje 
inżyniera dźwiękowego, czy był z niej za- 
dowolony i wraca do Białego Domu, gdzie 
prezydent, niezawodny słuchacz, 
swoje zdanie o tym, co mówiła. 

Radio wypłaca po 4 tysiące dolarów od 
pogadanki. Prelegentka natycamiast prze- 
lewa tę sumę na konto „Komitetu Przyja- 
ciół Ameryki“, którego centrala znajduje 
się w Filadelfii i który jest najbliższą jej 
sercu instytucją społeczną. 

Organizacja ta, założona przed 22 laty, 
przychodzi z pomoca wszystkim biednym, 
a w pierwszym rzędzie bezrobotnym Fen 


to Komitet po skończeniu wojny wysyłał 


wyraża | 


zdewastowanych okolic. 

Radio amerykańskie urządziło olbrzy- 
mią ankietę, celem wskazania „najwybit- 
niejszej kobiety w ciągu roku 1938“. Za- 
szczytny ten tytuł przypadł w udziale pani 
Franklinowej Roosevelt. Udział w głoso- 
waniu brały i obce kraje. Żona chińskiego 
bohatera generała Czang-Kai-Szek zdoby- 
ła prezydentowej 5 proc. głosów, na nią 
oddanych. 

Pani Roosevelt, niezwy!'le czynna, ener 
giczna i ruchliwa, nie zajmuje się wcale 
polityką, dziedziną jej bardzo szerokich za- 
interesowań są sprawy społeczne. Dużo 
pisze i drukuje i dzień ma równie wypełnio- 
ny, jak i jej małżonek. 

Ale służba publiczna nie przeszkadza 
jej w czynnościach doskonałej gospodyni i 
pani domu. Osobiście dogląda diety męża, 
a o zamiłowaniu do pracy domowej świad- 
czy, że obok prywatnych swych aparta- 
mentów kazała zainstalować miniaturową 
kuchnię elektryczną, gdzie czasami własno 
ręcznie i bez niczyjej pomocy przyrządza 
na dwie osoby obiad z ulubionych swoich 
dań. 

Prezydent, który często głosi, iż oso- 
bistym jego marzeniem jest po opuszcze- 
niu Białego Domu zamieszkanie w prywat- 
nym własnym swoim domu, jest niezmor- 
dowany w pracy politycznej. 

Prezydent nie jest pozbawiony poczu- 
cia realnej wartości spraw materialnych. 


„E c 


szkółek. 
Jeszcz 
zydentost 


Wbrew ogólnemu mniemaniu podwój- 
nego „OO“ w ich nazwisku nie wymawia 
się z angielska jako: „u“. 


pochodze 


sevelt', a nie „„Rusevelt', 


H O" 


e jeden szczególik odnośnie pre- 
wa, 


Nazwisko ich, 
nia holenderskiego, brzmi: „Ro- 
Argasiński. 


Panika 
Bandyci zrabowali depozyty gości. 


Tak wyglądała wielka elektrownia Kantonu, po zajęciu miasta przez Japończyków, 
Uciekający Chińczycy podpalili budynek a do turbin nasypali kilkadziesiąt wozów 


piasku zmieszanego z cementem i 


i polaii to wodą... 


w ho 


telu. 


„Dudu” wrócił 


do swego pana 


Imaríwienie właściciela restauracji. EE 


P. Clere, i 
Boulogne sur Seine przy ul. Moliere 


właścicielowi restauracji w | Maurycego w jego mieszkaniu w Montreuil 
5, ta- | sous Bois. Maurycy Marquet, u którego zna 


jemniczo zginął śliczny pies z Pomorza, o|leziono psa, bardzo podobnego do „Dudu“ 
wdzięcznej nazwie „Dudu“. Zrozpaczony | oświadczył, że pies jest jego własnością. 
Clere zawiadomił komisariat policji i przez| Mimo protestów Maurycy w towarzystwie 
kilka dni na próżno zdzierał podeszwy, szu | psa został zaprowadzony na posterunek po 


kając po mieście swego „Dudu“. 


|licji w Boulogne. Wówczas komisarz wpro 


Pewnego dnia jeden z jego klientów zaj wadził do swego biura z pół tuzina osób 
wiadomił go, że „Dudu“ został uprowa- pomiędzy którymi stanęli Maurycy i restau 
dzony na sznurku przez robotnika ,„Mau- rator... i wpuszczono „Dudu*. Nie wahając 
rice", pracującego w fabryce automobiło- | się „Dudu“ wskoczył na ramiona restaura- 
nikom. Utrzymuje szpitale i sierocińce. Ten | wej w Boulogne, Restaurator doniósł o tym | tora; rozpoznając'=od razu swego pana... 


policji, która w szybkim czasie odszukała 


Matirycy powędrował za kratki. ; 


O godz. 5 po poł. pięciu bandytów wy- 
siadło nagle z wielkiego samochodu przed 
hotelem „Gladstone*, położonego nad za- 
toką Biskajską na półwyspie Miami. Ban- 
dyci wtargnęli natychmiast do holu hotelu, 
wydobyli rewolwery i ręczne karabiny ma- 
szynowe, związali i zakneblowali pięć o- 
sób z personelu hotelu i pięciu turystów, 
znajdujących się w hotelu, po czym roz- 
bili wszystkie kasy. 

Bandyci byli doskonale poinformowani 
o zawartości kas, gdyż rozbiłi wyłącznie 
te, w których znajdowały się kosztowności 
najbogatszych gości hotelu. Potem wy- 


14-letnia | 


Policja aresztowała w Chicago 14-letnią 
dziewczynę, ktć.1 zorganizowała bandę 
złodziejaszków w wieku od 11 do 14 lat. 

Matką Heleny Zubor, trzymanej pod 
strażą w domu karnym dla małoletnich, ca- 
łą winę za wejście jej córki na drogę wy- 
stępną złożyła na szczególne upodobanie 
jej do ubierania się po męsku. Tymczasem 
Helena, aresztowana za kradzież, dowo- 
dziła, że robiła wszystko to dla... badań 
psychologicznych... 

Aresztowana oświadczyła policji, że do- 
puszczała się rabunków dla zdobycia do- 
świadczenia i zebrania tematu do książki, 
jaką miała zamiar napisać, Chciała jak ze 
znała poznać psychologię kryminalistów i 


mknęli się z hotelu, zanim przybyła poli- 
cja. Wszyscy goście byli w swoich poko- 
iach zajęci ubieraniem się do kolacji, nie- 
którzy byli poza hotelem, 

Alarm wszczął jeden z turystów, który 
zdołał uwolnić się z więzów. Natychmiast 
wysłano patrole we wszystkich kierunkach, 
zamknięto wszystkie drogi, łodzie policyj- 


ne patrolowały wzdłuż wybrzeża. Ale nie. 


zdołano schwytać bandytów, którzy uciekli 
prawdopodobnie na Kubę. 

W hotelu „Gladstone“ mieszkało 200 
gości. Wysokość skradzionych depozytów 
oceniają na sumę około 200.000 dolarów. 


ziewczyna 
ZŁODZIEJASZKOW. 


zbadać reakcję, jakiej ulegają osoby po 
popełnieniu zbrodni. 

Zapytana przez policję, jakie korzyści 
zdobyła po tym eksperymencie, oświądczy 
ła, że przekonała się, iż całopcy albo kra- 
dną dlatego tylko, że chcą drobnych rzeczy 
których od rodziców dostać nie mogą, al- 
bo z wrodzonego instynktu do kradzieży. 
Jej banda okradała zakłady czyszczenia 
ubrań, składy, biura zastawnicze, pralnie i 
wykrdała „nykle” z puszek telefonicznych. 

Zdariem policji, aresztowani nie zdają 
sobie sprawy z poważnego zarzutu zbrodni 
jaki im postawiono, biorąc wszystko to ja- 
ko żart. SJ 


demmi | P> 


Maria Szelechow. 


| 


Proszę zapalić światło, zdjęłan: 


"ntofle. a tercz nie mogę ic 


znaleźć. 


— Mam nadzieję, że potrafię zadowolnić panią — p^- 
wiedział. — językami władam doskonale. 

— W wolnych chwilach będzie mi pan również czy- 
tał. Interesuję się żywo obcą literaturą i lubię dzielić się 
swymi wrażeniami i spostrzeżeniami z człowiekiem kul- 
turalnym. 

— Będzie tó bardzo miłe. 

— Więc jutro zaczynamy pracę. Czekam pana o pią- 
tej, Mam nadzieję, że wywiąże się pan dobrze. 

Podniosła się z fotelika, dając do zrozumienia, że dzi- 
siejsza audiencja jest skończona, 

Opuścił willę uszczęśliwiony. (Co za uśmiech losu! 
Gotów był ubóstwiać starą baronową za to, że mimowoli 
przyszła mu z ratugkiem w tak ciężkiej sytuacji. 


— Nie marzyłem nawet o takim honorarium. Przecież 
momentalnie stanę na nogi i kto wie, może niedługo bę:lę 
mógł odwiedzić Dimę — cieszył się w duchu. 


Mijając sąsiednią willę, miał wrażenie, że mignęła 
mu za brązowym parkanem znajoma gibka sylwetka Inez. 

—Przywidziało mi się... Skąd ona by tu się wzięła?.. 

Nie widział jej od premiery „Wielkiej księżniczki“, 
kiedy zachował się w stosunku do niej tak nie po dżen- 
telmeńsku. Widocznie obrażona, nie telefonowała i nie 
przychodziła do restauracji. 

— Dobrze się stało, że inicjatywa zerwania wyszła 
z jej strony... Bo byłoby mi jednak przykro powiedzieć, 
że jej nie kocham i nie mogę skorzystać z jej matrymo- 
nialnych propozycji. 

Westchnał z ulgą. 

— Tym bardziej teraz, gdy dostałem 
sądę, 

Gdy znalazł się w centrum miasta, zatrzymał się koło 
rzęsiście oświetlonego kina „Ufa-Palace". Z kolorowego 
afisza uśmiechała się do niego kusząco Leda w roli wiel- 
kiej księżniczki. Bez wahania wszedł do kina. 


tak dobrą po- 


A w willi „Alcione“ pogasły światła w bananowym 
salonie. W obszernej wyłożonej różowym marmurem ła- 
zience Leda przed dużym owalnym lustrem zmywała 
z twarzy szminkę, Siwa peruka leżała na niklowym krze- 
sełku. Czarną suknię Li-Wan schowała do ściennej szafy. 
Ciepła parująca woda napełniała okrągły basen, znajdu- 
jący się w podłodze. Woda opalizowała od sosnowego 
ekstraktu o miłym zapachu lasu. Leda rozebrała się 
i prędko weszła do wody. k 

— Pani była dziś nadzwyczajna. Nawet ja nie pozne- 
łam pani w pierwszej chwili — powiedziała Li-Wan. 


Chinka sprzątnęła rozrzucone rzeczy i skierowała się 
do wyjścia. 

— Czy pani zawsze będzie przyjmowała 
greckiego w tym przebraniu? 

— Na razie tak.. potem zobaczę... I jeszcze ci to przy- 
pominam: zanotuj jego numer telefonu, aby: móc-w każ- 
dej chwili go uprzedzić, w razie, gdy nie będę mogła go 
przyjąć. Nie może zaskoczyć mnie niespodziewanie. 

Li-Wan wyszła. 

— Czy wybaczysz mi, ukochany, ten podstęp — wy- 
szeptała Liana. Czuła wyrzuty sumienia — innej drogi 
do Igora jednak nie miała. 


pana Ba- 


Następnego dnia Igora obudził telefon. Narzuciwszy 
piżamę, wybiegł do przedpokoju, gdzie zhajdował się 


aparat. 

— Hallo Igi, to ja, Inez — rozległo się w słuchawce. 
Zaklął w duchu. Nie spodziewał się, że się do niego ode- 
zwie, mając nadzieję, że zostawi go już w spokoju. 

— Stęskniłam się do ciebie bardzo, ale byłam w osta- 
tnich dniach tak strasznie zajęta, że nie sposób było się 
z tobą zobaczyć. Od dzisiaj jestem znowu wolniejsza 
i mogę się z tobą spotkać. Musimy przecież omówić na- 
szą przyszłość, prawda? — paplała przez telefon. 

Niechęć Igora do Meksykanki wzrastała. Nie miał za- 
miaru się z nią spotykać, cały pochłonięty nową pracą, 
która mi zajmie prawie cały dzień. 

— Prawie, ale nie cały. Musisz znaleźć dla mnie wol- 
ną chwilę. A co to za praca? 

— Jestem sekretarzem starej baronowej Hammerstein, 

— Stara... To bujda... Na pewno odmładzająca się 
Stara wydra... Rzuć to do licha. Nie chcę, abyś całe dnie 
spędzał z inną kobietą... 

— Wybacz, ale nie chcę prowadzić rozmowy w tym 
tonie. Przy spotkaniu omówimy wszystko, a teraz muszę 
się ubrać i wyjść na miasto. 

— Ale musisz koniecznie zobaczyć się ze mną. 

— Dziś nie mogę. 

— Właśnie, że dziś. Mam niesłychanie ważne spra: 
do omówienia. Trzeba w końcu ustalić termin ślubu. 

— Czyjego ślubu? 

— Czyjego, czyjego? Ma się rozumieć, że naszego 

— Ależ ja wcale nie mam zamiaru się żenić. O; 
mnie pamięć nie myli jeszcze ci się nie oświadczałem. 

— Ach tak.. to przez cały ten czas korzystałeś z m 
miłości, myśląc, że w każdej chwili odejdziesz, nie pona 
sząc żadnych konsekwencji... Omyliłeś się, kochasiu. Ja 


i 
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tak łatwo nie ustąpię.. Dawałeś mi nieraz do zrozumie- 
nia, że masz względem mnie poważne zamiary. U nas 
w Ameryce za niedotrzymanie obietnicy małżeństwa wsa- 
dzają do ciupy... 

— Na szczęście nie jesteśm 
nic ci nigdy nie obiecywałem... 
Postępujesz jak ostatni... 
Przerwał wściekły: 
Wypraszam sobie różne porównania... Spotkadin. 
się z tobą... ale po raz ostatni.. rozumiesz?.. Nie uznaję | 
ordynarnych i natrętnych kobiet.. A więc dowidzenia 
dziś na obiedzie. 

Z pasją rzucił słuchawkę. 

— Licho nadało związać się z tą piekielnicą.. Nie 
wiadomo w ogółe co to za jedna. Wpadłem w ręce jakiejś 
awanturnicy. Trzeba z nią skończyć niezwłocznie. 

Spotkali się na obiedzie. On był posępny i chłodny, 
ona, jak gdyby nic między nimi nie zaszło, ożywiona 
i przesadnie słodka, z iskrami zatajonego triumfu w gł- 
bi oczu. 

Spojrzał na nią ze zdziwieniem i niechęcią. Chciał za- 
cząć z nią poważną rozmowę, lecz przerwała mu stano- 
wCzo: 

— Nie, teraz nie chcę psuć sobie apetytu. Pogadaniy 
u mnie... 

— Ależ... 

— Proszę cię bardzo... 

Ustąpił. Po obiedzie, gdy zna' się w jej pokoju 
w „Adlonie”, Inez porywczo rzuciła się do zdumionegy 
Igora, zasypując go gotącymi namietnymi pocałunkami. 

— Nie gniewaj 'się na mnie. Kocham ciei | 

Igor odtrącił ją szorstko. Miał dość tej całej komes - 
dii. Rozwydrzenie i ordynarność Meksykanki zabiły w nim? ! 
resztki pożądania. i 


w Ameryce... a zresztą 


— Uspokój się, mója droga. Nie znoszę podobnych 
komedii. Raz wymyślasz mi przez telefon, to zńów rza 
casz się na mnie z pieszczotami. Może u was w Meksykw: | 
mężczyźni są przyzwyczajeni do podobnych wybryków. | 
ja zaś jestem słowianinem, człowiekiem spokojnym, mają. | 
cym zupełnie inne poglądy, i podobne sytuacje napełnia- 
ją mnie niesmakiem. Dlatego też uważam, że naima= 
drzej zrobimy, rozchodząc się w przyjaźni. Być może, 
gdybyś miała inne usposobienie, zastanowiłbym się po- 
ważnie nad naszym wzajemnym stosunkiem... ale znając 
iwą dziką, nieopanowaną naturę, uważam to za rzecz 
możliwą. Mówię ci*uczciwie, Inez, nie licz 
nie ożenię się z tobą... 


nie- 


na mnie -= 


„EEHO" 
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AśeniZakiadu kredytowego w Krakowie 


lEdratieczki | 
ma czele bandy OSZUSŁÓW 


[ye ariystyczne w sil 


„brona Ksamigypy” 


Teatr Polski wystawił premierę kome- 
dii w.trzech aktach Ludwika. Morstina 
„Obrona Ksantypy“ s *— M 

Słuchając z dużym zainteresowaniem 


"nowej sztuki autora „Szłakiem Legionów“, 


doznawałem z każdą chwiłą przyjemnego 
zawodu. Wybierając się na sztukę, napisa- 
na nastfe czasów „kłasycznych”, sadziłem, 
że będzie to coś oderwanego od naszych 
dzisiejszych przeżyć, perypetyj psychicz- 
nych, ekonomicznych i politycznych. Oka- 
zało się, że dzieje Sokratesa i Ksantypy — 
to szereg komiliktów i krótkich spięć dwóch 
silnych: indywiduatności — męża i żony; 
dwóch wrogich. płci. 

Autor w „Obronie Ksantypy“ wykazał 
duże: poczucie ciągłości i jedności życia 
człowieka na tym padole fez. Klasyczna 
sztuka w styłu Piauta, czy Arystofanesa, 
ma posmak najbliższej naszych czasów ak=| 
tualności. Kondrat i Krzewńński zbierają | 
huczne oklaski przy otwartej kurtynie za 
powiedzenia, wyglądające na satyrę na- 
szych współczesnych obyczajów, odsłania- 
jacą dzisiejsze nasze bolączki. 

Sztuka udała się autorowi, aktorom i 
reżyserowi. 

Wierciński, jeden z najwybitniejszych 
polskich reżyserów, z zapałem zabrał się 
do pracy około montażu „Obrony Ksanty- 
py”. Ów zapał i szczere przejęcie się zada- 
niem znać było w ciągłości całego przed- 
stawienia. 

Modzelewska! Nareszcie widzimy ją na 
właściwym jej talentowi poziomie. Jest to 
(teraz się to widzi) najwspanialsza aktor- 
ka młodego pokolenia, a berło to dzieli chy 
ba jedynie z Eichlerówną. Jej wyskoki w 
stronę rewii i operetki to tylko gest roz- 
rzutnej artystki, którą stać na chwilę roz- 
rywki (świetnej — nawiasem mówiąc) dla 
niej samej i publiczności. AA 

Kurnatowicz dał doskonałą maskę i cie 
kawe ujęcie roli. 

Sztuka wróży wybitny sukces artysty- 
czny i kasowy. 


Czesław Napiórkowski. 


ko x * 


"Teatr Kameralny zapowiada premierę 
(obecnie 75-ciu przedstawień dobiegła ko 
media „Dom wariatów“) sztuki „Elżbieta 
królowa, kobieta bez mężczyzny” francu- 
skiego autora A. Josset'a w przekładzie 
Zofii Nałkowskiej. Według opinii krytyki 
paryskiej jest to obok „Wojny trojańskiej“ 


- Girandoux, najwytwomiejsze. wydarzenie į 


teatralne ostatnich lat. Reżyseruje H. Szle- 
tyński. W głównych rolach I. Grywińska 
i D. Damięcki (Essex), 
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WESOŁA ESTERKA 
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ROB 
wę WI 


Człowiek zupełnie nie docenia swojej 
zależności od głupstewek, codziennych dro 
biazgów, rzeczy, których pozornie nie bie- 
rze się zupełnie pod uwagę. Najznakomi- 
tszy polityk, najgenialniejszy umysł: dwu- 
dziestego wieku, najwybitniejszy uczony 
nie będzie mógł spokojnie obmyślać cu- 
dów twórczości, jeżeli będzie nosił... cia- 
sny lakierek. Głupi but potrafi więc 
wpłynąć niepokojąco na życie wietiego 
człowieka. 

Największa sława artystyczna, znako- 
mitą diva, geniusz sceny czy ekranu może 
być unieszkodliwiony przez roztargnienie 
małej, poczciwej, skromnej kucharki, któ- 
ra spowoduje niestrawność żołądkową zna 
komitości. I znakomitość jęcząca i słaba 
leżeć będzie na tapczanie z gorącymi okła- 
dami na zbolałym brzuszku. 

Znam ludzi kochających zwierzęta, a 
nie posiadających w domu ani jednego, naj 
mniejszego nawet pieska tylko dlatego, że 
pracownica domowa oświadczyła, iż nie 
lubi zwierząt. 

Zależność człowieka od drobiazgów ob 
jawia się na każdym kroku: głupi, mały gu 
zik może być powodem wielkich katastrof. 
Gdy jakiś najbardziej wytworny i dystyn- 
gowany pan wyjdzie na ulicę, czy znajdzie 
się na wykwintnym przyjęciu j nagle ode- 
rwie mu się przy spodniach jeden, jedyny 
tylko guziczek — jest tragedia, Zwłaszcza, 
jeżeli jest to guzik od szelek to gość jest 
„Unieszkodliwiony*, Chociażby przed chwi 
łą był w najlepszym nawet humorze, cho- 
cłażby zabawiał panie i panów znakomity- 
imi dowcipami, choćby wypił uprzednio 
dziesięć pucharów szampana, choćby był 
w trakcie opowiadania cudownej, perlącej 
się humorem opowieści o najbardziej inte- 
naa przygodzie miłosnej w jego ży- 
ciu — humor i dobre samopoczucie zga- 
śnie razem z oderwanym guzikiem. 

Zdawałoby się: guzik, to guzik! Nie 
ma się czym przejmować, ymczasem 
twarz wytwotnego pana mimowoli przy- 
biera wyraz męki i cierpienia. Zaczyna się 
wiercić i kręcić, mie może stać, niewygo- 
dnie siedzieć, obawia się chodzić, aby spo 
dnie z cudnie wyprasowanym kantem, na- 
gle nie opadły. Męka, malująca się na jego 
obliczu wzbudza współczucie towarzy= 
stwa: 

—. Źle się pan czuje? Zachorował pan? 

do Nnnie... to jest... tak... właściwie 
nie... 

— Bardzo przykre, może pana odwieźć 
do domu? 

Gość sam nie wie, co zrobić, Dopóki 
siedzi na krzesełku, spodnie trzymają się 
jakoś, gdy jednak wstanie i będzie musiał 
przejść przez pokój i przedpokój, aby się 
dostać wreszcie do drzwi wyjściowych, mo 
że się stać katastrofa. Chodzić, podtrzymu 
jąc jedną ręką spodnie — mie wypada. 


| Przyznać się i poprosić panią domu o przy- 


szycie do spodni guzika — nie! Za żadne 


zna tego mie zrobi. 
bez wyjścia. 


BETA c€eonrRA PRZODOWNIK 


twornym przyjęciu w prywatnym domu na- 
gle poczuje gwałtowną niedyspozycję żo- 
łądkową. Sama świadomość, że poważny, 
rozsądny człowiek zależny jest od humoru 
takiej głupiej części ciała — już jest de- 
nerwująca. A poza tym, jak i w którą stro- 
nę udać się, gdy przy stole w prywatnym 
mieszkaniu znajduje się małe, ale doboro- 
we towarzystwo. Wstać nagle od stołu, 
przeprosić wszystkich i — co im powie- 
dzieć? Że bardzo mu przykro, że żołądek, 
że może pani domu wskaże mu dyskretną 
ubikacyjkę?... Niby można, ale zawsze ja- 
koś człowiekowi wstyd. 

Oto jest kilka, „na wyrywki”, głupich 
sytuacyj, w których człowiek jest całkowi- 
cie załeżny od rzeczy pozornie drobnych, 
nieważnych. Najmądrzejszy, największy 
człowiek musi wówczas uznać swoją za- 
leżność od rzeczy małych. 


SPÓR. 

Estera Rajchman, z zawodu tzw. „dzie- 
wczymka”, zaczepiała na ulicy w sposób 
bezceremonialny, natarczywy i nieco dra- 
styczny przechodniów płci męskiej, pro- 
ponując im niedwuznacznie swoje usługi 
w charakterze kobiety. Przechodzący ulicą 
przodownik P. P., Pisarski, zwrócił jej u- 
wagę na niewłaściwość tego zachowania, 
wobec czego Esterka obrzuciła pana przo- 
downika stekiem obelg i wyzwisk. Gdy 
przodownik wobec powyższego polecił jej 
udanie się wraz z nim do Komisariatu, e- 
nergiczna Esterka stawiła kategoryczny a 
gwałtowny opór. 

Spisano jej wobec tego protokół, a na- 
stępnie Sąd Grodzki ogłosił wyrok, skazu- 
jący Esterę Rajchman na miesiąc aresztu. 

Jerzy Krzęcki, 


mm NN 


Z Torumia donoszą: 

Policja na Pomorzu zlikwidowała nie- 
bezpieczną szajkę oszustów obiigacjami, 
która od dłuższego czasu grasowała ną Po- 
morzu. Ofiarami oszustów padło kilkadzie- 
siąt osób, poszkodowanych na różrę: sti- 
my, nieraz poważne, bo od 500 do 15.000 
złotych. 

Oszuści występowali jako rzekomi a- 
genci gospodarczy Zakładu Kredytowego 
w Krakowie i posługiwali się sfałszowany- 
mi kwitariuszami i legitymacjami. Oszu- 
stwo polegało na tym, że rzekomi wysłan- 
nicy Zakładu Kredytowego, zasiągnąwszy 
poprzednio za pośrednictwem niektórych 
prawdziwych agentów tegoż zakładu in- 
fotmacyj o osobach, które wykupiły w tej 
instytucji obligacje, wysyłali do tych osób 
sfałszowane zawiadomienia o tym, że jako 
posiadacze obligacyj wygrali większe sti- 
my, następnie zjawiali się osobiście, po- 
bierali większe sumy jako procent od rze- 
komej wygranej oraz resztę nie wpłaconych 
GAANA JETTTPAZ ATA BOR Z TP 0 PRE IATKOE Z DOD RZEZ KDE SDA 


RADIO-KĄCIK. 


PIĄTEK, 25 LUTEGO. 
Warszawa i (Raszyn) 
i inne Rozgłośnie Polskie. 


O 


15.00 Audycja dla młodzieży: „Dwie lekcje“ — 

15,20 Poradnik sportowy 

15.30 Muzyka obiadowa w wykonaniu orkiestry 
RZ Z aa 


16.00 Dziennik popołudniowy 

16.08 Wiadomości gospodarcze 

16.20 Rozmowa z chorymi — ze Lwowa 

16.30 Audycja z okazji święta narodowego Estonii 

17.02 Jak się piszę testament? — pogadanka 

17.17 Miniatury fortepianowe — ze Lwowa 

17,45 Skrzynka techniczna 

18.00 Audycja dla wsi 

18.30 Teatr Wyobraźni: „Kogut“ — dialog (z Kra: 
kowa) 


kiestry P, R. i in. 
20.35 Audycje informacyjne: Dziennik wieczorny, 
wiadomości meteorologiczne, wiadomości spor. 


Czy matka Miss Europy 


sm była niepoczytalna 2 


Z Wilna donoszą; 

Wczoraj miał zapaść wyrok Sądu Okrę- 
gowego w emocjonującej stery, towarzyskie 

ilna sprawie bogatego przemysłowca — 
Earhardta Scholtena z Groningen w Ho- 
landii, b, narzeczonego Miss Kuropy, Ta- 
tiany Masłowej, przeciwko Wierze Afana- 
siewowej o zwrot pożyczki w sumię 260 
tysięcy.. guldenów holenderskich _ (blisko 
800 tysięcy złotych). Tymczasem zebra- 
nych wczoraj w sali sądu spotkał zawód, 
gdyż sąd odroczył wydanie wyroku w po- 
wyższej sprawie do dnia 2 marca. Jak sły- 
chać, sprawa jest na drodze do ugodowego 
załatwienia, do czego dążą obydwie stro- 
ny. 
W Sądzie Okręgowym w Wilnie, w wy- 
dziale cywilnym, rozpatrywana jest spra- 
wa, którą wszczął niedawno rtm. Supko, 
ojczym p. Tatiany Masłowej, o umieważ- 
nienie testamentu śp. matki jej, Nadziei 


„skarby świata dobrze wychowany mężczy- | Supkowej, primo voto Masłowej, Rtm. Sup 
Słowem — tragedia; ko oparł swój pozew ma twierdzeniu, że te- 


statorka w chwili sporządzania testamen- 


| Podobnie człowiek, najpoważniejszy iltu była niepoczytałna. Spadek, reprezen- 


siąsa, a lnajmądrzejszy, czuje się, gdy będąc na wy tujący 40 procent udziału w fabryce droż- 


dży w Nowo - Wilejce, miałby — według 
testamentu — przypaść w udziale pp. Pio- 
trowi i Eugeniuszowi Kowalewym, Afana- 
siewowej i Masłowej (braciom, siostrze i 
córce testatorki) po 10 procent. Rtm. Sup- 
ko, w razie obalenia testamentu, nabyłby 
prawo do ustawowych 25 procent spadku. 
Kuratorem nad majątkiem spadkowym jest 
adw, Florczak, interesów spadkobierców 
bronią adw. Andrejew i Łobanos, powoda, 
p. Supko zastępują adw. Sejfer i aplikant 
adwokacki Deutscher. Onegdaj i wczoraj 
Sąd przesłuchał 18 świadków, m. i. zna- 
nych lekarzy wileńskich pp. Odyńca, Ja- 
błonowskiego i Girszowicza, których orze- 
czenia — jak słychać — idą w tym kie- 
runku, iż testatorka zarówno przed jaki w 
czasie sporządzania testamentu była zupeł- 
nie normalna į nie wykazywała żadnych 
objawów jakiegokolwiek rozstroju psychi- 
cznego. Było to wstępne stadium procesu, 
po którym zazwyczaj bywają zapytywani 
biegli, którzy mieliby orzec, czy zeznania 
świadków dają podstawę do wnioskowania 
6 poczytalności testatorki, 


6.30 Pieśń poranna 
19.00 Koncert rozrywkowy w wykonaniu małej or- 6.35 Gimnastyka 


jeszcze rat za wykupienie na kredyt obliga- 
cyj. Byli tak zuchwali, że do niektórych 
naiwnych, ale zamożnych, przychodzili pe 
kilka razy, znajdując coraz to inne okolicz- 
ności dla wyłudzenia nówych sum pienięż- 
nych. U jednego z obywateli zjawił się ta- 
ki fałszywy wysłannik nawet w mundurze 
oficera. 

W rezultacie długotrwałej obserwacji 
policja zaaresztowała całą bandę, której 
członkami są: Jojne Ber Joskowicz, mie- 
szkający ostanio w Poznaniu, Ludwik Gier 
liński, również z Poznania, rzeczywisty a- 
gent gospodarczy Zakładu Kredytowego w 
Krakowie, który współdziałał z oszustami, 
wskazując im klientów zakładu, dalej Fran 
ciszek Kubica z Bielska, Józef Szumański 
z Katowic, Stefan Pasiński z Bydgoszczy, 
Jan Stadnuś z Bydgoszczy i Jan Motyka 
z Bydgoszczy. 

Dalsze śledztwo w tej sprawie w toku. 
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towe oraz nasz program na jutro 

21.00 Chór Polskiego Radia 

21.15 Koncert symfoniczny z Filharmonii Warszaw. 
skiej 

22.30 „Poezja jako siła realna“ — szkice literacki 

22,45 Muzyka z płyt 

22.55 Przegląd prasy 

23.00 Ostatnie wiadomości dziennika wieczornego 
komunikat. meteorologiczny 

23.05 Wiadomości z Polski w języku francuskim 

Łódź, jak Raszyn, oraz: 

14.00 Pieśni w mistrzowskim wykonaniu — płyty 

17.45 Literatura przez mikrofon dla wszystkich: 

18.00 Pieśni w wykonaniu Edmunda Reinholda 

18.20 Jak spędzić święto? 

18.25 Wiadomości sportowe lokalne 


SOBOTA, 26 LUTEGO 
Warszawa I (Raszyn) 
i inne Rozgłośnie Polskie, 


6.50 Muzyka z płyt 
7,00 Dziennik poranny 
115 Muzyka z płyt 
8.00 Audycja dla szkół 
8.10—11.00 Przerwa 
11.00 Audycja dla szkół 
11.25 Muzyka lekka na organach — płyty 
11,57 Sygnał czasu ; hejnał a Krakowa 
12.03 Audycja południowa 
13.00—15.00 Przerwa (programy lokalne) 
15,00 Audycja dla dzieci — z Krakowa 
15.30 Muzyka obiadowa w wykonaniu orkiestry Roz 
rar] na ZRK. [a MY 
głośni Lwowskiej 
16.00 Dziennik popołudniowy 
16,08: Wiadomości gospodarcze 
16.20 Kronika literacka 
16.35 Sylwetki kompozytorów polskich: 
Statkowsk; — kwartet P. R. 
17.45 Wełnolit, lechilla i polska bawełna — pogase 
danka (z Łodzi) ? 
16.00 Audycja dla wsi, n p 
18.30 Audycja dla Polaków za granicą 
19.15 Polska muzyka operetkowa w wykonaniu ot. 
kiestry symfonicznej, chóru P. R. i in. 
Kr a ZEE ROOTA „IA EZ O A 
20.35 Audycje informacyjne: Dziennik wieczorny, 
Wiadomości meteorologiczne, Wiadomości spor- 
towe oraz nasz program na jutro 
20.55—21.00 Przerwa A 
21.00 „Fantazją cygańska“ 
21.35 
22.35 


Roman 


— transmisja koncertu 

Godzina niespodzianek — ze Lwowa 

Koncert rozrywkowy 

W przerwie: 

22.55 Przegląd prasy 

23.00 Ostatnie wiadomości dziennika wierzurnego i 
komunikat meteorologiczny 


Łódź, jak Raszyn, oraz: 

5.30 Pieśń poranna 

5.35 Muzyka poranna — płyty 

11.25 Muzyka z płyt 

14.00 Muzyka obiadowa — z Katowie 
16.00 Poradnik sportowy dla roboiników 
18.10 Muzyka z płyt 

18.25 Wiadomości sportowe lokalne 


BURGEL. 


Ambicja 
pe. 

— Kocham bardzo mego  narzeczone- 
go — mówiła Liza. jakżeż zresztą można 
go nie kochać jest taki dobrze wychowa- 
ny, szczery i zrównoważony, gdy tylko nie 
prześladuje go jego wygórowana ambicja. 
Będę z nim z pewnością szczęśliwa. A jed 
nak był taki moment gdy zdawało mi się, 
że wszystko rozsypie się w gruzy. I to z je 
go winy.. - 

Sądziłam, że go znam. Nosił okulary, 
ale ambicja nie pozwalała mu się przyznać 
do tego, że ma krótki wzrok. Gdy tylko 
mnie spostrzegał — zdejmował je. Pewne 
go razu, gdy wybieraliśmy się na-obiad do 
znajomych, zauważyłam, że miał źle zawią 
zany krawat. 

— Arturze — rzekłam, pozwól, że 
poprawię krawat. Jest żle zawiązany. 

Zaczerwienił się lekko, odsunął moją 
rękę, którą już podnosiłam do jego szyi i 
rzekł opryskliwie: 

— Toi cóż? Będę miał wygląd trochę 
zaniedbany. Z kokieterią jest mi zresztą nie 
do twarzy. 

—Nie obawiaj się Arturze. Może jest 
mało takich kobiet, które umieją cię oce- 
mić, ja jednak nigdy nie stawiałam elegan- 
cji na pierwszym planie. 

Powiedziawszy to, zrozumiałam, że po 
pełniłam niezręczność. Ale już było za po- 
Źno. 

Artur zaczerwienił się i rzekł: 

— Doskonale: ja jestem  podrzutkiem 
miłości, a ty jesteś damą z dobroczynne 
ŚCI. 

Na proszonej kolacji, u znajomych mia 
ła być tego wieczoru Mela. Widząc, jak 
Artur w ciągu dziesięciu minut stał przed 


ci 


lustrem i poczesywał sobie czuprynę, do-|kredensy. Można na nich postawić kryszta 
myśliłam się od razu, że będzie się starałjły, wazony... Rozmawiałem właśnie o tym 


„oczarować ją swoją osobą, Mela właśnie | przed chwilą z Inez.. 


przyszła i już witała się z nami. Zauważy- 
łam od razu, że nie była w nastroju do flir 
tu. A gdy Artur chce być „elegancki* mo 
że odstraszyć od siebie każdą kobietę. 

— ślicznie ci w tej sukni, Melu. Jesteś 
zachwycająca dzisiaj. 

— Dziękuję za komplement, Arturze. 
Ale czy tylko dzisiaj jestem zachwycająca? 

— W każdym razie w tej sukni wygłą- 
dasz lepiej, niż we wczorajszej... 

— A to szkoda... Bo wczoraj właśnie 
miałam na sobie nowy wieczorowy komplet 
który bardzo lubię... 

Po kolacji biedny chłopiec usiłując za- 
interesować Melę, starał się wyczytać przy 
szłość z jej linii rąk. 

— No, no, nigdybym nie przypuszczał 
że linia rozumu jest u ciebie tak długa, Me 
lu... 

Moja przyjaciółka delikatnie 
swą rękę. 

W tym momencie właśnie Artur spojrzał 
na mnie. Zauważył, że widziałam jego po- 
rażkę Biedaczysko! Przecież to nie była 
moja wina! Ale wiedziałam, że nie przeba= 
czy mi tego tak łatwo... 

W kilka dni potem Artur spóźnił się 
wieczorem i przyszedł do nas dopiero po 
kolacji... 

— (Cóż to się stało, Arturze? Pewnie 
inieresy cię zatrzymały? 

— Wyobraż sobie, że nie interesy, po 
raz pierwszy... 

Przybrał tajemniczą minę, ale ja wy- 
strzegałam się wypytywania go. Miał dużo 
trudności, żeby skierować rozmowę na po- 
żądany temat, 

— Rzeczywiście — rzekł wreszcie. Pze 


wycofała 


konałem się, że najładniejsze są te niskie lwi 


Należało mu pomóc w zwierzeniach... 

— Inez? Któż to jest? 

— jakto? Nie mówiłem ci jeszcze o 
niej? To Hiszpanka, mieszkająca w na- 
szym mieście i studiująca malarstwo. Jest 
ognistą brunetką, o giętkiej i smukłej figu 


rze, posiada cudownie piękne zęby i zgrab | „omdlewającym!: 
me długie nogi... Zupełnie nie podobna doj 


ciebie... 

Powiedział na razie dość. 

Nazajutrz wybieraliśmy się do kina. 
Chciałam koniecznie pójść na film z Gary 
Cooperem, którego bardzo lubię. | 

— Nie mam ochoty pójść na to, rzekł 
Artur. 

— Dlaczego? 

— Powiem ci prawdę. 
tym filmie z Inez.... 

— A więc dobrze. 


Byłem już na 


Pójdziemy gdzie 


indziej — odpowiedziałam, gdyż postano- 
wiłam sobie być aniołem dobroci. 


W ciągu następnych dni, Artur ciągle 


mówił o Inez. Widziałam, że chce we mnie 
wzbudzić zazdrość. Co robić? Być zazdro 


sną — to śmieszne. Nie być — to niebez- 
pieczne z takim chłopcem jak Artur. Po- 
stanowiłam okazać zazdrość, żeby mu spra 
wić przyjemność. 

Pewnego wieczoru, zarzucałam mu na 


dancingu, że żle tańczy. 


— Ależ nie — rzekł. Z Inez tańczę bar 
dzo dobrze. Ale my jesteśmy bardzo ze s0- 
bą stańczeni... 


— Jak widzę, ta Inez prześladuje cię 


ciągle swóją osobą? 


— Ależ nie bądź taka zazdrosna — 


rzekł Artur. 


Byłabym go ucałowała: miał tak zado- 
minę” 


[ni zbyt piękna... Ach! Jaka pani dla mnie 


W dwa dni potem byłam na herbatce u 
Artura. W pewnej chwili wziął do ręki std 
chawkę telefoniczną i rzekł: 

— Wybacz, ale muszę 
do Inez... 

— Może mam wyjść z pokoju? 

— Ależ niet. Cóż sobie znów wyobra 
żasz, zazdrośnico? 

! mówił do telefonu tonem czułym i 


zatelefonoważ 


— To pani, Inez? Tak, to ja.. Jest pa 


łaskawa... Nie w tej chwili jestem zajęty. 
Chyba wieczorem... A więc dobrze będę 
o ósmej... Będę na pewno... 

Tym razem już naprawdę byłam za- 
zdrosna Artur umawiał się z inną kobietą 
przez telefon.. Inez gotowa rozkochać go 
w sobie i odebrać mi go... 

Wyszłam wcześniej, niż zamierzałam, 
zdecydowana nie teleionować więcej do 
Artura i czekać, co on zrobi, 

Zadzwonił za dwa dni. Wieczorem po- 
szliśmy do kina. 

— Bardzo ładna ta artystka, rzekłam. 

— Owszem... Podobna do Inez... odpo- 
wiedział Artur, uśmiechając się. 

Zadrżałam.. A więc Artur patrząc na 
gwiazdę filmową widział w niej Inez — nie 
mnie?.. Sytuacja była poważna, Nałeżałó 
coś przedsięwziąć. 

Nazajutrz, Artur zadzwonił, prosząc o 
spotkanie. 

„ — Ach! Bardzo żałuję, ale już się umó- 
wHam. 

— A więc w niedzielę? 

— Niegtety, niemożliwe. Idę na wyści- 


gi z Gustawem... 
Pomimo to — Artur zadzwónił znowu. 
— Przyjść do ciebie na l:-rbatkę? 
Owszem, o iłe Inez pozwoli, rzekłam. 


Nazajutrz, Artur przyjął mnie bardzo 


= e gdggÓigi Ay ANMNNR A Z Z Z OE COO, 


uprzejmie. Pytał z ciekawością jak bawi- 
łam się na wyścigach. Wreszcie w pewnej 
chwili nakręcił tarczę telefonu... 

— Wybacz, ale muszę zadzwonić do 
Inez... 

Rozmawiał z nią śmiejąc się radośnie. 
Nazywał ją swoim „maleństwem... 

Nie wytrzymałam. 

Po cichu przeszłam do drugiego pokoju 
i wzięłam do ręki słuchawkę „dodatku“. 
„Fu. Tu... Tu“, usłyszałam w tubie, 
A potem: osiemnatsa minut dwadzie- 
ścia... osiemnasta minut dwadzieścia... 
osiemnasta minut dwadzieścia... 

Czyżby Inez rozmawiała z nim jakimś nie- 
znanym szyfrem? 

Zrozumiałam: głos niewieści w tubie 
był głosem ,,egarynki* z Obserwatorium 
Astronomicznego... 

A więc „Inez“ — to tylko to? Urado- 
wana wróciłam na palcach do salonu. Ar- 
tur kończył właśnie rozmowę. 

— A więc do zobaczenia dziś wieczo- 
rem, droga Inez... 

Wiedziałam już, co mam robić. — Wiesz 
Arftrze, muszę ci coś wyznać. Otóż jestem 
bardzo zazdrosna o ciebie... jestem tylko 
małą, nieinteresujacą blondynka... Nie mo- 
żna mnie nawet porównać z piękna Inez... 
Ale muszę postawić sprawę w ten sposób: 
albo ona, albo ja! Nie zniosę tego dłużej! 


Artur aż zarumienił się z radości. 

— Ach! Moje kochanie! Nie sądziłem, 
że jesteś zazdrosna. A więc dobrze! Zerwę 
z Inez.. I to natychmiast.. 

: Podniósł rękę do słuchawki telefonicz- 
nej. 

— Nie, nie... — rzekłam. Zrobisz to w 
mojej nieobecności. Wobec mnie — byłoby 
to okrucieństwem, a ja chcę tego uniknąć. 


TŁ J. 
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Zarząd ŁZOPN poprze wniosek Śląska 


o skasowanie zarządu Ligi 


„— Zarząd Łódzkiego Okręgowego Związku 
Piłki Nożnej na swym ostatnim posiedzeniu 0- 
mawiał wnioski zgłoszone przez poszczególne 
okręgi ną walne zebranie PZPN w dniach 25 i 
26 w Warszawie i zajął wobec tych wniosków 
stanowisko, które obowiązywać będzie delega- 
tów Związku Łódzkiego. 

Przede wszystkim zarząd ŁZOPN postanowił 
poprzeć wniosek Śląska o skasowanie zarządu 
Ligi i utworzenie wzamian odpowiedniego wy- 
działu przy PZPN, następnie zarząd ŁZOPN po- 
stanowił przeciwstawić się wnioskowi okręgu 


Włosi tłumaczą się 


Przed konferenca pucharu tenisowego 


W nadchodzącą sobotę, dnia 25 bm. w jednej 
z sal PUWF odbędzie się konferencja delega- 
tów państw, biorących udział w rozgrywkach o 
puchar tenisowy Środkowej Europy. 

Udział w konierencji zgłosili dotychczas Ju- 
gosłowianie, którzy przysyłają dwóch delega- 
tów i Węgrzy (2 delegatów). PZLT spodziewa 
się jeszcze odpowiedzi od Związku Szwajcar- 
skiego, który mie zawiadomił do tej pory, czy 
będzie reprezentowany na konferencji. 

Związek włoski w. związku z konferencją 
nadesłał list do PZLT w którym zawiadamia o 
rezygnacji z udziaju w piicharze. Włosi moty- 
wiiją swoja decyzię powołaniem do wojska sze 
regu ich naj'epszych graczy, a mianowicie Ca- 
neveHe, Quintavalle i Taroniego. Jeśli chodzi o 
związek niemiecki to ze wzgl f 


Program mistrzostw Polski 


w koszykówce pań. 
W dniach 3, 4 i 5 marca odbędą się w Kra- 


kowie doroczne mistrzostwa Polski w koszy- 
zmą; mistrz Warszawy, wicemistrz Warsza- 
kówcę kobiecej. Udział w mistrzostwach we- 
wy, AZS Lwów, IKP Łódź, Makabi Kraków. 

Rozgrywki w okręgu warszawskim nie zo- 
stały jeszcze zakończone. Prawdopodobnie ty- 
tul mistrza przypadnie w roku bieżącym Po- 
lonii; tytuł wicemistrza — AZS-owi. 

Program mistrzostw Polski przedstawia się 
uastępuiąco: 


Piątek godz. 19 — AZS Lwów — IKP Łódź, 
godz. 20 mistrz W-wy wicemistrz W-wy. 

Sobota godz. 9 Makabi Kraków — wicem. 
W-wy, godz. 10 mistrz W-wy — AZS Lwów, 
godz. 19 IKP Łódź — wicem. W-wy, godz. 20 
mistrz W-wy — Makabi Kraków. 

Niedziela godz. 9 IKP Łódź — Makabi Kra- 
ków, godz. 10 AZS Lwów — wicem. W-wy, 
godz. 18 mistrz W-wy — IKP Łódź, godz. 19 
Makabi Kraków — AZS Lwów. 


MISTRZOSTWA SZKÓŁ ŚREDNICH 
„Ww, grach sportowych, 


W nadchodzącą niedzielę odbędą się da'sze 
mecze o mistrzostwo szkół łódzkich, w koszy- 
kówkę męską. A mianowicie drużyny, które do 
szły do finału; Gimn. Narutowicza, gimn. Pił- 
sudskiego, gimn. Niemieckie i PSTP rozegrają 
ze sobą spotkania według następującej koleino- 
ści: 

godz. 11 Gimn.: Narutowicza — PSTP 

godz. 11.30 Gimn. Piłsudskiego — Gimn. 
Niemieckie. 

Poza tym odbędą się mecze w siatkówce mę 
skiej od godz. 12. 


————— 


m 


śląskiego o powiększenie liczby k'ubów w Li- 
dze do 12-tu, gdyż według Związku Łódzkiego 
liczba 10-klubów w Lidze jest zupełnie dosta- 
tęczna, 

Następnie zarząd ŁZOPN postanowił poprzeć 
wniosek okręgu wileńskiego, by wydziały spraw 
sędziowskich były wybierane przez walnę zgro 
madzęnia poszczególnych OZPN-ów. 

Na czele de'egacji łódzkiej, udającej się do 
Warszawy na walne zebranie PZPN, stać będzie 
prezes nacz. Konopka. 


_ 
——LL> 


ojskiem 
odkowej Europy, 


że1ie terminami (Davis-Cup, mistrzostwa Wim- 
bledonu Francji, Szwajcarii i Niemiec) mógłby 
on wziąć udział w rozgrywkach pucharowych 
jedynie przez drugą drużynę. O tym, czy komi- 
tet pucharowy zgodzi się na to, zadecyduje so- 
Dotnia konferencja. 

Na konierencji, której przewodniczyć będzie 
prezes inż. Edw. Miler omówione zostaną po- 
nadto dx:ychczasowe rezultaty sportowe i finan 
sowe rozgrywek pucharowych, proiekty ewen- 
tualntei reorganizacji rozgrywek, oraz losowanie 
ebay na rok bieżący i ustałenie kalendarzy- 

a, 

Rówanccześnie konferencja będzie nosiła cha 
rakter posiedzenia komitetu pucharu królowej 
Marii dla pań. Jak wiadomo rozgrywki w tej 
konkurencji odbywają się systemem  pucharo- 
wym, tzn, każdy wa'czy z każdym. Na konfe- 
rencii odbędzie się losowanie i ustalony zosta- 
nie kalendarzyk rozgrywek. 

* * $ 


W dn. 25, 26 i 27 sierpnia rb, rozegrane zo- 
słaną w Warszawie równocześnie z międzyna- 
rodowymi mistrzostwami tenisowymi Polski, mi 
strzostwa tenisowe Środkowej Europy, z udzia 
lem najlepszych tenisistów państw, biorących 
udział w rozgrywkach drużynowych o puchar 
tenisowy Środkowej Europy. 

W myśl umowy, powziętej przez państwa, 
uczestniczące w pucharze, indywidtalne - mi- 
strzostwa tenisowe Śr: Europy odbywają się co 
rcku w innej stolicy jednego z uczestńików roz 
grywek. Umowa powyższa przewiduje ponadto, 

że każde z państw obowiązane iest na koszt 
organizatorów przysłać na mistrzostwa dwóch 
swych maj'epszych tenisistów oraz najlepszą te 
nisistkę. W razie niemożności przysłania najlep- 
szych graczy, zainteresowany związek może 
przysłać dwóch graczy dalej sklasyfikowanych, 
ale już na rachunek własny. 


15 MISTRZOWSKICH TYTUŁÓW 
ŚWIATA 
zdobyła pływaczka duńska. 


Znana pływaczka duńska Hveger na 
zawodach w Amsterdamie ustanowiła jesz 
cze jeden rekord świata, tym razem na dy- 
stansie 100 yardów stylem dowolnym, uzy 
skując wspaniały wynik 59,7 sek. 

Hveger posiada obecnie 15 mistrzow- 
skich tytułów świata. 


POLAK WICEMISTRZEM ŁOTWY. 


W turnieju tenisa stołowego o mistrzostwo 
Łotwy w klasie B, zawodnik polski, Wasi'ew- 
ski (Harfa) zdobył tytuł wicemistrza Łotwy. 


Sport w kilku słowach. 


— W lokalu ŁZOPN odbyło się zebranie 
przedstawicie'i klubów klasy A, w obecności 
których odbyło się rozlosowanie terminarza II. 
rundy mistrzowskiej. Rozgrywki piłkarskie łódz 
kiej klasy A rozpoczną się w przyszłą niedzielę 
5 marca do rozegrania meczy zaległych. Poda- 
jemy mecze przewidziane kalęndarzykiem na 
najbliższe tygodnie: 5 marca: Ib — Burza 
(Pabianice); 12 marca UT Ib — Zjednoczone; 
19 marca UT Ib — Sokół (Pabianice) i 26 mar 
ca UT Ib — Wima. 2 kwietnia rozpocznie się 
Il-ga runda mistrzostw przy udziale 11 klubów 
(wraz z ex-'igowym ŁKS-em), W dniu 2 Kwiet- 
nia odbędą się mecze: Wima — Burza, UT Ib 
+ Sokół (Pabianice), EKS — SKS, PTC — WKS 
i Ziednoczone — ŁTSG; 9 kwietnia: Wima — 
UT Ib, Burza — Sokół (Pabianice), ŁKS — 
PTC, Zjednoczone — WKS i SKS — Sokół 
(Zgierz). 

— Do mistrzostw atletycznych okręgu Zo- 
stało zgłoszonych 60 zawodników następujących 
klubów; IKP, KP Zjednoczone, Wima, SKS, 
Kruszeender, Siła i Gwiazda — Sztern. Mistrzo- 
stwa, które odbędą się w zapasach i podnosze- 
niu ciężarów, w sobotę rozpoczną Się o godzi- 
nie 17 (o godzinie 16 ważenie zawodników) i w 
niedzielę o godzinie 10 rano. Mistrzostwa te 
rozegrane zostaną ostatecznie w lokalu Siły 
przy ul. Głównej 17, a nie jak uprzednio pro- 
jektowano w hali Wimy. 

— W ciągu soboty i niedzie'i odbędą się dal 


sze mecze koszykówki żeńskiej i męskiej o mi 
strzostwo, W koszykówce męskiej klasy A na 
czele tabeli znajdują się ŁKS i IKP, które ma 
ią po iednakowej ilości zdobytych punktów, w 
koszykówce żeńskiej klasy A prowadzi zdecy- 
dowanie IKP, zaś w koszykówce męskiej klasy 
B prowadzi KPW przed KP. Ziednoczone. 

— Reprezentacyjny piłkarz łódzki, Nowi- 
szewski, otrzymał już zwolnienie z Wimy i pra 
wdopodobnie wstąpi do KP Zjednoczone. 


— Łódzki Okręgowy Związek Atletyczny or- 
ganizuje w pierwszych dniach marca kurs dia 
najlepszych zawodników okręgu, które odbywać 
się będą wgmachu polskiej YMCA. 

— W środę odbyły się w pływalni polskiej 
YMCA zawody pływackie dla chłopców w wie 
ku 12—14 lat. Startowało 22 zawodników, przy 
czym osiągnięto kilka lepszych wyników, które 
podajemy: 50 mtr sty'em dowolnym; Nurek — 
38.850 m stylem klasycznym  Sunowacki 44.2 
sek, 100 m stylem dowolnym: Góralczyk 1.24,6, 
100 m stylem grzbietowym: Chojnacki JI 1.26,6, 
200 m stylem kłasycznym Choinacki I 3.20,7, 

— W czwartek na mistrzostwach akademi- 
ckich świata w Lillehammer Polska rozegrała 
mecz hokejowy z Węgrami, wywalczając wy- 
nik remisowy 1:1. Polscy hokeiści przeważali w 
polt 1 pod bramką przeciwnika, ale nie umie 
swe przewagi wyzyskać cyfrowo. Należy za- 
znączyć, że reprezentacia akademicka Węgier 
iest równoznaczną z reprezentacią państwową. 


SKRZYNKA BO LISTÓW. 


Czy służące po człerdziesice 
wa maja prawo do Życia? EM 


Szanowny Panie Redaktorze! | 

Proszę wydrukować w gazecie moją 
prośbę w imieniu wszystkich starszych słu- 
żących. Od dwóch i trzech miesięcy darem 
nie szukam posady, bo panie uważają nas 
za kobiety stare, spracowane i schorowane. 
Choć mamy najlepsze świadectwa i wia- 
domo, że jesteśmy uczciwe, posady *otrzy- 
mać nie możemy. Mój Boże, cóżmy temu 
winne, że jesteśmy spracowane i schoro- 
wane. Od najmłodszyca lat musimy ciężko 
pracować, aby dopomagąć rodzinie i żenić 


młodsze rodzeństwo. Ja skończyłam 40 lat 
i już dla pań jestem za stara do pracy, Czy 
służące po czterdziestce nie mają już pra- 
wa żyć? Całe życie pracowałam na moją 
rodzinę i oszczędności nie mam żadnych. 
Od dwóch miesięcy na próżno szukam ja- 
kiejkolwiek posady, Mamy różne „opieki”, 
ale opieki nad starszymi służącymi nie 
ma. Są wprawdzie rążne pośrednictwa pra- 
cy, ale tam trzeba czekać miesiącami na 
jakiekolwiek zajęcie. ' 
Starsza służąca, 


WE CHO” 


LISTA ZWYCIĘZCÓW 


Ż pierwszego dnia mistrzostw bokserskich Warszawy 


W piątek wieczorem rozpoczęły się w 
Warszawie indywidualne mistrzostwa bokser 
skie w klasie „A“, Udział w zawodach bierze 
około 50-ciu zawodników, reprezentujących 
większość klubów stołecznych, 

W pierwszym dniu mistrzostw odbyło si 
ogółem 19 wałk. Poziom spotkań był na og 
dość niski — jedyny wyjątek stanowiła pięk- 
na walka Kowalskiego z Tomczyńskim. Spot 
kanie to po interesującym przebiegu przynio- 
sło wyraźne zwycięstwo Kowalskiemu, 

Ponieważ w wadze koguciej i piórkowej 
startuje większa ilość zawodników, zarządzo 
no dodatkowo rozegranie półfinałów dla tych 
kategoryj na sobotę 25 bm. 

W pierwszym dniu mistrzostw wyniki 
spotkań przedstawiały się jak następuje: 
„, Waga musza — Baskiewicz (Syr.) zwy- 
ciężył na pkt. Szatkowskiego (FB), Zausznie 
ki (GW) pokonał Szybowskiego (Syr.). 

Waga kogucia — Sobkowiak zwyciężył 
przez tech. k. 0. w trzeciej rundzie Słowika 
(Skra), Urbański (Warsz.) pokonał Molen- 
dę (Broń Radom), Żórawski (Ork) wygrał 
ze Strychalskim (Iskra) — przez dyskwali- 
fikację tego ostatniego, Komuda (Polonia) 
zwyciężył Szybowskiego (Syr.). 


Kalendarzyk imprez motocyklowych 
na rok 1939, COE 


Polski Związek Motocyk'owy ustalił kalen- 
darzyk imprez motocyklowych na rok bieżący. 
Najbliższą impreza motocykłowa odbędzie šio w 
dniu 26 marca w Pińsku pod hasłem Bieg Goń- 
ca Motorowego. Ponadto w ciągu sezonu odbę- 
dą się następujące ciekawsze imprezy: 


16 kwietnia — ogólnopolskie święto motocy- 
klowe PZN; 2—3 maia — raid motocyklowy 
„Stomi'u” (w konkurencji ogólno-polskiei); 6—7 
maja — Raid Wiosenny PKM (Warszawa); 
7 maj — wyścig o puchar nadbałtycki KMZS 
Gdynią (wyścig uliczny otwarty z udziałem Za- 
wodników zagranicznych); 18 mala — wyścig 
uliczny MKZS Gdynia; 28 maja — wyścig ulicz 
uy MKZS Warszawa (ogólnopolski); 27—29 ma 
ja — Raid Zaolziański Ogólnopolski MKZS War 
szawa; 24—29 czerwiec — Raid Sz'akiem Mar- 
szałka sekcji motocyklowej WKS Legia; 2 lip- 
ca — Raid huculski (przez Karpaty Wschodnie 
i Rumunię) MKZS Lwów; 8 sierpień — Raid 
Szlakiem Kadrówki MKZS Kielce; 13—15 sier- 
pień Raid Tatrzański PKM Warszawa; 
13—15 sierpień — Mały raid tatrzański (pierw= 
szy krok) PKM Warszawa; 3 wrzesień — Grand 
Prix Polski (w konkurencii międzynarodowej: 
organizuje WKS Legia sekcja mot.); 17 wrze- 
śnia — Wyścig terenowy (ogólnopolski) PKM 


Mały okaz rekina 


wyrzuciło morze w Rozewiu. 


Z Rozewia donoszą: 

Zdaniem rybaków, nad brzegami otwar 
tego Bałtyku sztorm północny, który się 
tak dał we znaki na całym wybrzeżu pol- 
skim, zazwyczaj korzystny jest dla poszu- 
kiwań „złota Bałtyku* czyli bursztynu. 
Bursztyn przez fale wypłukiwany z dna 
morskiego, wyrzucany jest zazwyczaj wów 
czas na brzeg, gdy po wichurze północnej 
nastąpi wiatr południowy, który spycha fa 
le w głąb otwartego Bałtyku i odsłania 
podmyte wydmy, wysokie brzegi itp. Obec 
nie na odcinku pomiędzy przylądkiem Ro- 
zewskim a Jastrzębią Górą, niezależnie od 
ogromnej ilości kamieni morze wyrzuciło 
większe ilości kompletnie pokruszonego 
bursztynu, który żadnej wartości handlo- 
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Specjalna konferencja 
na temat wcznsów rokotniczych 


Zarząd Robotniczego Towarzystwa Turystycz 
nego Oddział w Łodzi pragnąc omówić akcję 
wczasów w porozumieniu z Biurem Wczasów 
Robotniczych organizuje speciawą  konierencię 
przedstawicieli Związków Zawodowych i dele- 
zatów fabrycznych. 

Konierencja odbędzie się w niedzielę, dnia 
26 lutego rb. o godzinie 17 w Sali Rady Miej- 
skiej przy ul. Pomorskiej nr 16 z następującym 
porządkiem dziennym: 

Referat p. A. Walczaka, sekretarza general- 
nego Związku Zaw. Rob. i Rob. Przem. Włó- 
kienniczego w Po'sce pod tytułem — „Wczasy 
dla robotników”; referat dyrektora Biura Wcza 
sów p. B. Paprockiego pod tytułem — „Dzia- 
łalność Biura Wczasów Robotniczych w Łodzi”; 
referat p. W. Zatkiego pod tytułem — „Program 
akcii wczasów robotniczych w roku 1939 Rob. 
Tow. Turystycznego”. 


Odczyt gen. W, Thomme 


W nadchodzącą niedzielę, ti. dn. 26 bm. o 
godz. 18 generał W. Thommee, dowódca Olkrę- 
gu Korpusu Nr IV wygłosił odczyt nt. „Jak 
powstała armia polska i jej stan dzisiejszy”. 

Jak się dowiadujemy, na treść tei ciekawej 
prelekcji złożą się: naród pod bronią; życie i 
praca narodu i armii w niewoli; wojna świato- 
wa; Polska Niepodległa; armia dzisiejsza. 

Odczyt ten urządza Polska YMCA w Ło- 
dzi w dużej sali gimmastycznej — wejście od 
u. Traugutta 8. 

Wstęp dla wszystkich bezpłatny. 


OD SAMEGO RANA 
W DOBRYM HUMORZE 


„est ten kto goli się mydłem PIXIN. 


NIGDY 


nie kupisz nic innego—tylko płyn 
do czyszczenia metali, srebra, szyb 
i luster LUNA, 


. Waga piórkowa — Kozłowski (Syr) od- 
niósł zwycięstwo nad Wejmanem (Pol), Jam 
bor (PZL) pokonał Szymankiewicza (iskra), 
Małecki BA wygrał po zaciętej walce z 
Buffem (PZL.), 

Waga lekka — Kowalski (PZL) zwycię- 
żył Tomczyńskiego (Warsz.). 

Waga półśrednia — Ciszewski (Poł) po- 
konał Gniewoszą (PZL), Kolczyński (Syr) 
rażą ię przez tech. k. 0, w pierwszej run- 
dzie Zdanowicza (CWS), Grądkowski wy- 
grał przez poddanie się po l-szej rundzie 
Wakulińskiego (PZL), Kupiec (Czech) wy- 
grał przez tech. k, o, w 2-ej rundzie z Do- 
brzelewskim, 

Waga średnia — Miks (PZL) odniósł zwy 
cięstwo nad Brzózką (CWS). 

Waga półciężka — Luka (FB) zwycię- 
żył Lisowskiego (Warsz), Zych (Iskra) po- 
konał niespodziewanie Ciazelę (CWS), Cen- 
dlak (Warsz.) odniósł zwycięstwo nad 
Abramczykiem (Ork.). 

Waga ciężka — Archacki (oreen odniósł 
zwycięstwo walkowerem wskutek niestawie- 
nia się Wizińskiego (Pol.). 

Walki w ringu prowadzit sprawnie p. 
Zapłatka z Poznania. Widzów około 1.500. 


Warszawa; 24 wrzesień — Raid do COP d'a 
maszyn małolitrażowych (ogólnopol.); 15 paż- 
dziernika — Raid górsko-terenowy BBKM Biel 
sko; 15 października — Jazda konkursowa na 
obwodzie Drohobycz — Borysław — Truska- 
wiec. 

Kalendarzyk sportowy na miesiące 
zostanie ustalony później. 


zimowe 


Z Okręgowej Komisii Szermierczej 


W dniu 25 lutego rb. o godz. 19 w lokalu 
Klubu Sportowego Tramwajarzy, odbędzie się 
zebranie Zarządu Okręgowei Komisji Organiza- 
cyjnej Szermierczej, z następującym porząd- 
kiem dziennym: 

Odczytanie protokółu z ostatniego zebrania; 
odczytanie korespondencii bież.; usta'enie ter- 
minu i porządku dziennego walnego zebrania, 
celem wyboru władz zarządu łódzkiego okręgo 
wego Związku Szermierczego; sprawy orzani- 
zacyjne; sprawy gospodarcze; wolne wnioski. 

Uwaga: Ze względu na to, że iest to ostat- 
nie posiedzenie przed walnym zebraniem człon 
ków miejscowych klubów i sekcji — punktualie 
stawiennictwo obowiązujące. 


wej nie przedstawia, lecz zbierany jest 
przez rybaków dla ofiarowania do kościoła 
do kadzideł, Niezależnie od pokruszonych 
grudek bursztynu widzi się na wybrzeżu 
większe ilości pozabijanych ryb, które wy- 
rzucone zostały w pobliżu przylądka przez 
wzburzone morze. Pośród stale spotyka+ 
nych okazów widzi się i egzemplarze rzad 
ko spotykane ryb, które z północnych brze 
gów Bałtyku uniosły fale. Rybacy pod O- 
strowem znaleźli na brzegu mały okaz re- 
kina, długości ponad 1 m. Wyrzucenie te- 
go żarłacza wzbudziło dużą sensację, gdy 
się zważy, że jest on mieszkańcem Skage 
nu, względnie Oceanu Atlantyckiego. Jest 
te okaz nie w całym tego słowa znaczeniu 
oceaniczny, lecz gatunek mniejszych reki- 


nów, żyjących w pobliżu brzegów Ska- 
genu, 
Rybacy obecnie uwijają się stale na 


wybrzeżu, gdyż morze nieustannie wyrzu- 
ca rozmaite części jakichś sprzętów ryba- 
ckich, względnie szczątki rozbitych skrzyń, 
czy łodzi, a z tym i wiele padliny rybiej. 

ZTSZTRKICZW TZ ZET WAP POTCIEBEEZC ROC ZEOTWZZNIE CRIEZAOESZB 


TEATR MIEJSKI (Śródmiejska 15), 


Dziś w piątek i w niedzielę o godz. 8.30 dwa 
ostatnie powtórzenia świetnej sztuki Peyret Chap- 
puis'a „Szaleństwo“ z Z. Życzkowską w roli głównej. 

Jutro w sobotę o godz. 8.30 premiera oczekiwa- 
nej niecierpliwie przez kulturalną Łódź sztuki Wil. 
deta „Nasze miasto“ w reżyserii L. Schillera. W waź 
niejszych rolach wystąpią: Życzkówska, Kossowska, 
Gosławska, Polakówna, Plucińska,  Ippoldtówna, 
Krasnowiecki, Modrzeński, Winawer, Czerwiński, 
Kondrat, Nowosielski, Urbański, Sipiński, Szymań- 
ski i Zoner. Dekoracje O, Axera, 


TEATR POLSKI Cegielniana 27. 

Występy Stefanii Jarkowskiej „W subretce". 

Dziś w piątek i w sobotę o godz. 8.30 a w nie- 
dzielę ò 4+:ej pp. powodzeniowa komedia Devala 
„Subretka* z niezrównaną Stefanig Jarkowską w ro 
li tytułowej. 

Dziś przedstawienie zakupione passe-partout i a- 
bonamenty nie ważne. 

W sobotę o godz. 4-ej pp. bajecznie kolorowa ko 
medio-opera J. N. Kamińskiego „Skalmierzanki* w 
reżyserii Br, Dąbrowskiego. Dla młodzieży szkolnej. 


„CZERWONY KAPTUREK” 
w Teatrze Geyera, 


W nadchodzącą niedzielę 26 bm. w sali Geyera 

Piotrkowska 295. dane będzie o godz. 12.30 w po 
łndnie piękne widowisko w 3 aktach pt. „Czerwony 
Kapturek“, w wykonaniu aktorów pod reżyserią 
Józefa Pilarskiego. 

Bilety od 50 gr do 1 zł, (miejsca numerowa 
ne), Galeria 25 gr. do nabycia w kasie w nie- 
dzielę od godz, 9 rane. 


TEATR DLA DZIECI „KOT W BUTACH“ | 
(Al. Kościuszki 57). | 

W niedzielę o godz. 12-tej i 4,15 PO poł. 
dana będzie piękna baśń zimowa Lucyny 
Krzemienieckiej „Historia cała o niebieskich 
migdałach* w pełnej wspaniałych efektów 
inscenizacji reż. Jana Wesołowskiego (War- 


szawa), Będzie to już jedno z ostatnich przed 


stawień „Niebieskich Migdałów , 


t 


Sir. 5. 


e 
Zycie ekonomiczne 
BAWEŁNA. 


Notowania z dnia 23 lutego, 

NOWY JORK: loco 8.90, marzec 4,48, kwiecień 
8.28, maj 8.09, czerwiec 7.98, lipiec 7.88, sierpień 
1.55, wrzesień 7.45, październik 7.46, listopad 7.41, 
grudzień 7.39, styczeń 71.39 

LIVERPOOL: loco 5.18, luty 4.83, marzec 4.85, 
kwiecień 4.81, maj 4.79, czerwiec 4.71, lipiec 4.64, 
sierpień 4,59, wrzesień 4.54, październik 4.49, Histo- 
pad 4.48, grudzień 4.48, styczeń 4.48, luty 4.49, ma- 
rzec 4.50 

Egipska (Sakel.): loco 6.98 

Upper: loco 5.92, marzec 5.78, maj 5.85, lipiec 
5.90, wrzesień 5.90, październik 5.78, listopad 5.80, 
styczeń 5.83 

BREMA: loco 10.03, marzec 9,26, maj 9.17, lis 
piec 9.10, październik 9.07, grudzień 9.07, Sty- 
czeń 9.08 


Waluły, dewizy i akcje 
PAPIERY PAŃSTWOWE — COKOLWIEK MOC. 
NIEJSZE. 

W dziale papierów państwowych panował na- 
strój zmienny, z odcieniem mocniejszym. 


LISTY ZASTAWNE — BEZ WIĘKSZYCH 
ZMIAN, 

Zainteresowanie prywatnymi papierami lokacyj- 
nymi było stosunkowo nieznaczne, 
transakcyj oficjalnych było pięć gatunków listów. 

Kursy częściowo były utrzymane, a częściowo 
cokolwiek słabsze. 


PAPIERY PROCENTOWE. 
~ Poż. Inwestycyjna 1 emisji 93.00, 1 emiśj; serie 
96.75, 2 emisji 94.00, 2 emisji serie 98,00, Dolarowa 
3 serii 44,75, Konsolidacyjna 1936 r. 68.00, Konwer. 
syjna 1924 r. 71.50, Kolejowa 1926 r. 69.00, Pań. 
stwowa Pożyczka Wewnętrzna 1937 roku 67.75, 


5%% L. Z. Państw, Banku Rolnego ser. 1-2 81.00 


5%% L. Z. Państw. Banku Rolnego serii 3 7100 
1% L. Z. Banku Gosp. Krajowego 2—7 em. 81.00 
8% L. Z, Banku Gosp. Krajowego 1 emisji 81.00 
5%4% L. Z. Banku Gosp, Krajow. 1 emisji 81.00 
5%% L. Z. Banku Gosp. Krajow. 2—7 em. 00 


5%% Obl. Kom. B. Gosp. Kr. 2—3 i 3N em. 81.00 


512% Ohl, Kom. Banku Gosp. Kraj. 4 em. 81.00 
6% Obl. Banku Gosp. Krajowego 3 emisji 27.00 
L. Z. Tow. © ~, Zie. kiego w Warszawie 5 serii 


64.25, Pozn. Ziemstwa Kred. s. L 64.00 (drobne), 


T. K. M. w Warszawie 1933 r. 74.00, Lubelskiego 
T. K. M. 1933 r. 63.00, T. K. m. Łodzi 1933 r. 61,75 


NIEJEDNOLITE  USPOSOBIENIE DLA AKCYJ. 

Na zebraniu giełdy akcyjnej panował nastrój o= 
żywiony, ogółem w oficjalnych obrotach zanotowa- 
no ll gatunków papierów dywidendowych. Kursy 
kształtowały się niejednolicie. 

Bank Polski 134.00, Bank Handlowy w W-wie 
60.00, Cukier 38.90, Węgiel 42.75, Granat 112.00, 
Lilpop 95.00, Modrzejów 20.75, Ostrowiec s. B 77.00, 
Starachow, 58.25, Żyrardów 67,00, Haberbusch 67.75 


GIEŁDA ZBOŻOWA. 
WARSZAWA, 24.2, — Urzędowa ceduła giełdy 
zbożowo . towsrówej notuje za 100 kg za towar stan. 
dartowy lub średniej jakości, parytet wagon Warsza- 
wa, w handlu hurtowym, przy dostawie bieżącej: 
Pszenica czerwona szklista 22.25 — 22.75. nsze 


nica jednolita 20.25 — 20.75 zbierna 19.75 — 20.25 
żyto I stmdart 14.25 — 14.75, mąka pszenna wycigg 


30-proc. 40.50 — 41.50, wyc. 35-proc. 38.50 —*40.50, 
gat. I 50-proc. 35.50 — 38.50, gat ILA 65-proe. 
34.00 — 35.50, gat. ILLA 30—65.proc. 30.50 — 32.00, 
gat. III 65—70-proc, 19.50 — 21.50, pastewna 16.00— 
17.00, mąka żytnia wyciąg. 30-proc. 25.75 — 26.75, 
gat I 55-proc. 24.25 — 24.75, mąka żytnia razowa 
95-proc. 19.25 — 19.75 

giełdy 


POZNAŃ, 24. 2. — Urzędowa 
zbożowo . towarowej w Poznaniu. * 

Ceny orientacyjne: pszenica 18.25 — 18.75, żyto 
14,65 — 14.90, mąka pszenna gat. I wyciąg. 35.proe. 
36.00 — 38.00, gat. I 50-proc. 33.25 — 35.75, gat. I-A 
65-proc. 30.50 — 33.00, gat. IL 35—50-proc. 29.25 — 
30.25, gat. IH 65—70-prox. 18.25 — 19.25, mąka 
żytnia wyciąg. 30-proc. 25.75 — 2650, gat. LA 
55.proc. 24.00 — 24,75 


ceduła 


BUDUJMY SZKOŁY! 


Co nas po pracy rozweseli? 


CASINO: — „Pani į Cowboy, 
CORSO: — 1. Ostatni akt zemsty; II. 
Pod maską złoczyńcy. 

CAPITOL: — Królewna Śnieżka. 
EUROPA — Port siedmiu mórz. 

GRAND KINO: — Za winy niepopełnione 
IKAR: — Kobiety nad przepaścią. 
IRA: — Marnotrawna córka, 

METRO — Sekretarka jej męża, 
MIMOZA: — |. Winowajca, Il. Brzdąz. 
OŚWIATOWE: — Motyl hiszpański. 
OAZA: — Przygody Tomka Sawayera. 
PALĄCE: — Małżeństwo z przeszko- 
dami. 

PRZEDWIOŚNIE: — Moi rodzice roz- 
wodzą się. 

PALLADIUM — Ostrożnie profesorze. 
RIALTO: — Suez. 

RAKIETA: — Strachy. 

STYLOWY: — Florian. 

SŁOŃCE: — Motyl hiszpański. 

TON: — Ludzie za mgłą. 
URANIA: — Piekło Sahary; 
Jeff. 

ZACHĘTA: — Zbłądziłem. 


IL Tord 


Jutro na obiad: 


Zupa fasolowa. Kaszka krakowska z so 


: sem grzybowym, leniwe pierożki z serem. 


WINSZUJEMY, 
Jutro Wiktorowi 
Wschód słońca 6.32 
Zachód 17.08 
Długość dnia 10.36 
Tydzień 8. 


przedmiotem _ 
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Nieprzyjemne uczucie zgagi powstaje 
na skutek zachorzenia żołądka (kataru żo 
łądkowego, wrzodów żołądkowych etc.) 
Występuje ona jednakże też jako samoist- 
| he cierpienie, W tym wypadku przyczyną 
| jest przeszkoda w wydzielaniu kwasu żo- 
 lądkowego. Dotychczas sądzono, że pale- 
me w żołądku, zwane pospolicie zgazą, 
powstaje na skutek zbyt wielkiej ilości kwa 
sów żołądkowych. Stąd powstało mniema- 
‘mie, że należy używać jak najwięcej le- 
karstw — magnezji czy natronu, które rze 
| czywiście palenie usuwały. Ale nie na dłu 
|go. Kwasy bywały przez owe lekarstwa 
| neutralizowane, a fermentacja w żołądku i 
| zgnilizna (grzybki) przybierały tym inten- 
| sywniej na sile. Dzisiaj przekonano się, że 
nie tylko nadmierna ilość kwasów wywo- 
| łufe czkawkę i zgagę, ale że zachorzenia te 
| występują również i u ludzi o zupełnie 
zdrowych żołądkach. Stwierdzono jednak- 
|że, że każdorazowe pojawienie się zgagł 
| pochodzi ze złego funkcjonowania żołądka 
Uwidacznia się to w za małym, czy zbyt 
 siinym wydzielaniu kwasu żołądkowego, 
| lub też z braku kwasu, czy nadmiernej je- 

o ilości. Czasem nawet u jednego i tego 
samego człowieka, raz w zbyt wielkiej ilo 
ści kwasów, to znów po pewnym czasie w 
| razbyt nikłym, chorobliwym ich braku. 
= jak już wyżej powiedzieliśmy, lekar- 
siwa nie usuwają przyczyny zachorzeń, 
| tylko je łagodzą. Toteż w każdym razie 
potrzebna jest tutaj rada lekarska, która 
| polega przede wszystkim na stwierdzeniu 
| przez lekarza, czy w żołądku nie ma wrzo- 
du czy kataru. Katar żołądka powstaje Z 
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powodu spożywania za ciężkich, za zim- 
nych lub niestosownie dobranych potraw. 
Osoby małokrwiste i słabowite maią 
skłonności do kataru żołądka, co ujawnia 
się w zmniejszonym wydzielaniu kwasu 
solnego, powodując znów powolne trawie 
nie. Katar żołądką wytwarza stan nadzwy 
czaj nieprzyjemny. Odczuwa się wówczas 
uczucie nacisku į pełności w okolicy żo- 
łądka, do czego dołącza się wnet niezno- 
Śna zgaga. Leczenie polega na ścisłej die- 
cie, przy czym zaleca się zupy mączne i 
lekką, zdrowotną herbatę. Przede wszy- 
stkim jednakże należy stosować się do pro 
stych, lecz nadzwyczaj pomocnych rad: 
1) nie jadać zbyt wiele od razu, szczegól- 
nie ludzie, którzy używają mało ruchu, po- 
winni mało jadać; 2) przyjmowania pokar- 
mów pomiędzy głównymi posiłkami nale- 
ży stanowczo zaprzestać; 3) ludzie, którzy 
mało mają ruchu, nie powinni jadać na 
drugie śniadanie chleba obłożonego wę- 
dliną, nie powinni jadać podwieczorku z 
ciastem. Owszem, można uznawać drugie 
$niadanie, ale w formie owocu. Owoc nie 
obciąża żołądka, mie zamienia się w nie- 
potrzebny tłuszcz, a dostarcza organizmo- 
wi potrzebnych witamin; 4) nie pieprzyć 
i nie solić zbytnio potraw; 5) dobry humor 
to najgłówniejszy czynnik dobrego trawie- 
nia; należy więc o niego dbać przede wszy 
stkim przy posiłkach; 6) przy zepsutych 
zębach poradzić się lekarza-dentysty, ina- 
czej żołądek zawsze będzie chorował; 
7) utrzymywać czas posiłków. Regularność 
tych terminów przyczynia się wielce do za 
chowania zdrowia, 

Lekarz podając takie przepisy niechęt- 
nie odstępuje chociażby od jednego punk- 


| Popularność C 


. 

kamberlaina, tu. Rozsadny pacjent sam pojmie i zrozu- 

Z g| mie ważność zachowania wszystkich pun- 
któw. Należy również pamiętać, że nie tyl 
ko odpoczynek po jedzeniu działa skutecz- 
nie na zdrowie, ale spokój przed  jedze- 
riem i podczaś jedzenia jest bardzo waż- 
rym czynnikiem dla utrzymania zdrowia w 
organiźmie ludzkim. Przy jedzeniu nie po- 


| TWA NEA 


Turecki kodeks cywilny spowodował 
głęboki przewrót w życiu kobiet tureckich, 
ponieważ kodeks ten znosi wielożeństwo, 
a kobieta została zrównana z mężczyzna- 
mi pod względem politycznym i obywatel- 
skim. Jakkolwiek kobiety tureckie z zado- 
woleniem przyjęły zniesienie wielożeństwa, 
zwłaszcza generacje młodsze, to jednak i- 
naczej zapatrują się na wprowadzenie roz- 
wodów, jako formy prawnej rozwiązywa- 
nia węzłów małżeńskich. Ciekawy jest prze 
to stosunek liczby ślubów do liczby rozwo 
dów. 

Według statystyki z r. 1936 na 21 698 
ślubów przypada 2330 rozwodów, tj. 10%, 
co jest właściwie zjawiskiem normalnym. 


w licznych magazynach sprzedawane s3 

figurki premiera w typowych strojach: je- 

dna z wędką, druga ze słynnym parasolem 
w ręku, 


Podniósł się niebywały harmider.. Wszyscy na stat- 


ać CHU 


GDY PALI ZGAGA... m 


DOBRY HUMOR — 


kajsłówniejszym czynnikiem dobrego trawienia. 


winno się rozprawiać, oczywiście również 
nie czytać. Takie dodatkowe zajęcie przy 
stołe działają ujemnie na trawienie. 

Dia cierpiących na zgagę nie zaleca si 
picia przed jedzeniem, podczas jedzeni: 
czy po jedzeniu. Jeżeli objawia się zby 
silne pragnienie, to należy napić się szkla 
kę wody z sokiem owocowym. Równięż 
zupa nie jest wskazana. Najlepiej stosQ- 
wać się do nowoczesnych przepisów w 
spożywaniu potraw: oto wpierw trochę $u 
rowego owocu, surowa sałatka, można po 
dać także w odpowiedniej porze rzodkiew- 
ki, świeżą marchewkę itp. — następnie 
podaje się mięso itd, oraz przy końcu do- 
piero zupę. To jest zdrowy jadłospis obia- 
dowy. Cierpiący na palenie w żołądku czy 
li zgagę, niechaj nie jada słodkich legu- 
min itp. lepiej nieco surowych jabłek, a 
będzie to zdrowiej dla żołądka. 


Pomnik hohafera. 


Pomnik bohaterskiego pułkownika France- 
sco Nullo, ofiarowany Warszawie przez 
miasto Bergamo, 


[Wierność mężatek w Turcji 


jest dość problematyczna. 


Lwia część większości przypada na roz- 
wody z winy małżorków, bez względu na 
to czy żądanie o rozwód wniesione zostało 
przez mężczyzn czy kobiety. Odsetek roz- 
wodów w stosunku do zawartych mał- 
żeństw jest w Turcji o tyle norma'nym zja- 
wiskiem, że ten sam odsetek we Francji 
ną przykład wynosi 18 proc, w Rumunii 
21 proc. w Niemczech 6.5 proc. Ciekawe 
są przyczyny rozwodów w Turcji: 1313 
małżeństw rozwiodło się z powodu różnic 
charakteru, w 505 wypadkach powodem 
była niewierność małżeńska, 226 wypad- 
kach bezdzietność, w 17 wypadkach choro 
ba, różnych przyczyn było w 280 wypad- 
kach. 


Helamska — nie wiem, czy zdążę się zapisać do 
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Palac Wenecki w Rzymie. 
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Siedziba szefa rządu włoskiego Mussoliniego. 


MIASTO NA DNIE MORZA. 


Poszukiwanie śladów zatopionej WYSPY 


Samotna wyspa Saint-Paul, stałą się 
znów ośrodkiem awanturniczych wydarzeń. 
Stocznia Pellegrim w Saint-Denis na wy- 
spie Reunion przygotowuje przy pomocy 
gubernatora ekspedycję głębinowa, która 
na pokładzie parowca ,Surcouf'* z Saint- 
Paul] próbować będzie w kwietniu i maju 
br. zbadać tajemnicę miasta Saint-Jacques. 

Praca ich nie będzie łatwa. Tam, gdzie 
dawniej znajdowało się bogate miasto por- 
towe Saint-|acques, rozpościera się dzisiaj 
morze o głębokości 350 metrów. Stożek 
skalny Saint-Jacques pogrążył się w roku 
1834 w morzu wraz z całym osiedlem wsku 
tek wybuchu podziemnego wulkanu. Przy 
spokojnym morzu widać jeszcze podobno 
na dnie morza resztki budowli z słynną 
świątynią Hova, pokrytą złotym dachem. 

Wyspa Saint-Jacques leżała w odle- 
głości 20 kilometrów na północny wschód 
od Saint-Paul i w odległości 65 kilometrów 
na połudn.-zachód od Nowego Amsterdamu 
niemal w środku między Kapstadtem a Mel 
bournem. Tworzyła ona płaski, bazaltowy 
stożek o przestrzeni 12 kilometrów kwadra 


| towych i należała do ostatnich pozostałości 


zatopionego w oceanie „szóstego kontynen- 
tu“, którą uczeni nazwali „Lemurią”*, Do te 
go samego kompleksu należą wyspy, które 
w zamierzchłych czasach tworzyły pomost 
między Afryką a Australią do Indyj. Więk- 
szość z nich została w ciągu ostatnich stit- 
leci zniszczona wybuchami podziemnych 
wulkanów, 

Korsarz Jacques Avery, który został w 
r. 1686 królem Madagaskaru, założył na 
wyspach Saint-Jacques i Nowy Amsterdam 
punkty oparcia dla swoich wypraw rabun- 
kowych do Indyj. Osiedlił on na wyspach 
szereg rodzin malajskich i tam też ukrywał 
część swoich łupów. Za jego przykładem 
poszedł prowensalski awanturnik Misson, 
który rządził na Madagaskarze od 1705 do 


kon- 


1711. Gdy w r. 1730 miasto korsarzy zorga- 
nizowali Francuzi i Holendrzy, malajska lud 
ność wyspy usamodzielniła się i żywiła się 
z rybołówstwa, połowu langust, handlu wy 
miennego i przygodnego korsarstwa. Gdy 
Radama I założył około r.1828 swoje wiel- 
kie państwo Hova, krajowcy otrzymali zna- 
czny przyrost ludności przez zbiegłe rodzi- 
ny Hova. Mieszkańcy Nowego Amsterdamu 
w liczbie 200 ludzi pocaodzą od tych emi- 
grantów, a sąsiednia wyspa Saint-Jacques 
była tak bogata, że mieszkańcy jej ozdobili 
swoją świątynię i swoje pałace złoconymi 
dachami. 

W kwietniu 1834 r. podziemny wybuch 
wulkanu zniszczył Saint-Jacques. Skała po- 
grążyła się w morzu tak szybko, że żaden 
z mieszkańców nie uszedł cało, a katastro- 
fa nastąpiła z taką gwałtownością, że na- 
wet w miejscowościach, odległych o 3.000 
kilometrów dały się odczuć jej skutki w for 
mie wzburzonych fal. 

Cel obecnej wyprawy jest przede wszy 
stkim naukowy. Kierownicy ekspedycji spo 
dziewają się, - że przez zbadanie podmor- 
skich ruin uda się im zdobyć cenne wiado- 
mości etnograficzne i kulturalnó-historycz- 
ne o starej kulturze Hova. 


PODSŁUCHANE 


DOBRY PRACOWNIK. ! 

Dyrektor firmy angażuje nowego pra- 
cownika i zadaje mu różne pytania, 

— Chciałbym wiedzieć, czy jest pan 
człowiekiem ambitnym, bo tylko taki po- 
trafi coś zrobić, 

— O tak, panie dyrektorze. Zapewniam 
pana, że jestem tak ambitny, że nie 
spocznę, póki nie zasiądę na pańskim 
miejscu. 


tach. W shortach spacerowały panie przeważnie ó obfi- 
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A 
— Franciszek Probst; działu krajowego i lokalnego — Roman Furmański; 


Jokalnei se. Keliks Babol: za oołńszenia artykuły reklamowe odp. I. Bawlikówna 


% daktorzy: naczelny I działu politycznego 


vortowego =» Klalidiusz Lityński; kroniki 


ku pchali się ku wyjściu, chociaż nie umieszczono jeszcze 
pomostu. Każdy chciał pierwszy wylądować, jak gdyby 
ta ziemia nie była Jastarnią, a Kalifornią, pełną żył złota. 
Marynarze jednak szybko sobie poradzili z niesubordy- 
nowanymi „cywilami* i zaprowadzili normalny porządek. 


— Uff, nareszcie — westchnęła ciężko  doktorowa, 
gdy poczuła ląd pod stopami — jeszcze trochę, a nakar- 
miłabym rybki śniadaniem, 

Andrzejski roześmiał się głośno. 


— Nie wiem czy pani doktorowej wiadomo — zaczął 
— że rybki morskie złożyły niedawno protest, do kapita- 
natu portu, iż żądają bezpośredniego karmienia t. j. 
wprost z kuchni okrętowej, a nie przez gości. 


Dobry dowcip wywołał salwę śmiechu. Śmiali się 
wszyscy, a nawet ci, którzy nie należeli do towarzystwa, 
a których doszedł ten żart. Wesoły nastrój wydatnie pod- 
niecała pogoda utrwalona, murowana, jak mawiają nie- 
którzy. Ponieważ w kawiarni na molo otworzono dla wy- 
gody publiczności biuro informacyjne zabawy, przeto 
uradzono od razu zaopatrzyć się w bilety wejścia, aby po- 
tem nie mieć tarapatów na miejscu. Ostrożność ta była 
konieczna gdyż bilety były już na wyczerpaniu. 

— O której początek zabawy? — zapytała niespokoj- 
nie panna Helamska Andrzejskiego. 

— O gośzinie peł do czwartej — pośpieszył z odpo- 
wiedzią. 

— A teraz która? 

— Ma pani jeszcze trochę czasu. 

— Mimo to muszę się pośpieszyć 


zdecydowała 


kursu. 

— Słusznie, słusznie, panno Stanisławo — poparła ją 
doktorowa. 

— A zatem do widzenia, na plaży — krzyknęła we- 
soło Helamska i wysunęła się naprzód. 

— Stop!.. Czy pozwoli pani towarzyszyć sobie? — 
zapytał nagle Andrzejski. 

Nie zatrzymując się, skinęła głową. Andrzejski prze- 
prosił towarzystwo i pobiegł za nią. 

— Powodzenia! — rzuciła za nimi Zosia. 

— Czy pani życzyła jej, czy im? — zagadnął po dłuż- 
szym milczeniu Ciszoń, 

Wybuchnęła kaskadą śmiechu. 

— Jej i jemu... Panna Helamska Iubi towarzystwo we- 
sołych mężczyzn. 

— Kto tego nie lubi — zdradziła się niebacznie do- 
ktorowa. 

— Oj, mateńko, gdyby to tatuś słyszał., 

Zosia pogroziła matce paluszkiem. 
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Plaża, czy mrowisko?.. Takiej masy ludzi jak Jastac- 
nia Jastarnią nigdy nie oglądano. Członkom komitetu za- 
bawy rosły serca na widok tej niebywałej frekwencji, bo- 
wiem celem rozrywki było zasilenie Funduszu Obrony 
Morskiej. Gdyby ktoś spojrzał z lotu ptaka, mógłby się 
pomylić i wziąć plażę jastarneńską za jedną z plaż no- 
wojorskich, podczas upalnego dnia. Panie grube, chude 
i te „wsamraz”* paradowały po plaży, bądź to w obci- 
słych, pięknych kostiumach, bądź też -w modnych shor- 


działą 


tszych wdziękach, chcąc prawdopodobnie ukryć tuszę. 

W głębi plaży ustawiono specjalne trybuny dla pu- 
bliczności, które tym razem zajęła brzydsza połowa ro- 
dzaju ludzkiego spragniona... emocjonujących widoków. 
Każdy z panów, zwłaszcza tych starszych uzbrojony był 
w.. lornetkę, widocznie dla lepszego obserwowania... za- 
wodów pływackich. 


Byli co prawda tacy, którzy otwarcie przyznawali się 
do tego, że lubią z bliska spoglądać na cudne kształty 
uroczych kobiet, ale ci nie mieli swych zacnych małżo- 
nek obok siebie. Stąd prawdopodobnie ta brawurowa 
szczerość. Na tych z radością spoglądali „ujarzmieni” 
i chętnie zapłaciłby podwójnie, ba, nawet potrójnie za 
bilet dla siebie. 

Ciszoń, przebijając się przez ciżbę ludzi, torował dro- 
gę towarzystwu, rozglądając się jednocześnie za możli- 
wymi do zajęcia miejscami. Gdzie tam!.. Próżne wysiłki!., 
Trybuny były tak natłoczone, że żałosnym skrzypieniem 
skarżyły się na nadmiar dźwiganego ciężaru. Po próstu 
pałca nie było gdzie wetknąć, 

Ciszoń jednak nie ustępował i parł dalej, żałując je- 
dynie pań, które bohatersko przedzierały się za nim, na 
szczęście w luźniejszym szpalerze. `“ 

— Hallo! — usłyszał w pewnej chwili znajomy głos. 

Ciszoń spojrzał w kierunku, skąd dochodziło wołanie 
i dostrzegł na werandzie kawiarni plażowej, Andrzejskie- 
go, przyzywającego go ręką. W pierwszej chwili udał, 
że nie widzi zapraszającego gestu, wziąwszy jednak pod 
uwagę zmęczenie pań, zwrócił się w stronę werandy, da- 
jąc ręką znak, że skorzysta z zaproszenia. 


T z zy 


Wydawca: Jan Stypułkowski, 
Odbito w drukarni, ul. Żwirki 2 w Łodzi. 
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512s 54 616 76 814 85 15 1490255 235 39 4 336 
77s 529s 97 648 53 9548 

150162s 290s 315 59 779 875 965s 73 1511038 
83s 4725 527 841 909 152182 248 485s 540 952 
56 153113 69 338 49 441 65 687 91 776 932 85 
154069s 85 220 81 527s 966 155093s 115s 235 
726s 887 156405 22s 683 93 821s 74s 8 923 15702 
145s 281 396s 441 596 685 884s 985 158073 272 
86s 406 27 680s 747 64 860 928 47s 159000 130 
€2 98 258s 345 6 569 9 692 793 807 39 907 

160035 360 587 922 24 68 161001 10 15 83 
247 760 801s 66 87 924 162285 703 86 826 70 
962 163145 693 943 53s 164097 108 82 324 379 
76 537 788s 872 77 952 60 


DRUGIE  CIĄGNIENIE: 


20,000 zł. — 111526 
50,000 zł. — 63085 
15,000 zł. — 2966 
2,000 zł. — 126267 


1,000 zł. — 35339 126810 157041 
163038 

500 zł. — 10116 10293 30005 31051 
36496 53905 60956 64274 71856 75597 
117344 130591 136061 161392 

250 zł. — 3530 14593 33599 35413 
40662 43131 44324 45467 40593 56476 


61689 79715 99000 106228 107633 112781 
116354 118225 126563 133280 133558 
138290 140147 141708 156377 160108 
161239 162239 162213 163141. 


STAWKI: 
Wygrane zł. 62,50, z literą s po zł. 125— 
Yia 61 144 239 526s 74 1534 48 711s 49 
954 2125 3673 910 42 4220 416s 714s 890 
5695 824 97 6480s 7317s 430 8155s 259 4408 
590s 957s 9134 302 750 830. 

10670 806 69s 11275s.509 694s 942 12446 
928 63 94 13184s 403 776 953s 14072 118 
432 735 14013 449 974 16446 53s 784 892 
17128 338 556s 953 18998 19333 65s 472 616 
73 92. 

20027 325 422 606 60s 729 975 21118 33 
55 87 527 698 939 22075 553 24374 452 8698 
986 25120 382 432 920 26212s 459 562 900 


27118s 328 557 28153 206 57 81 314 660 


20055s 249 354s 5318. 

30106 27 319 792 31192s 206 80 505s 27 
884s 32145 549 33409 637 850 34141 63s 534 
935 35135 54s 365s 566 702s 870s 36477 89 
648 37219s 331 612 38051 74s 201 594 718 
39002 142 240 534 791 847s 80. 

40114s 231 373 458 41068 493 42089 337 
41 705.852 44283s 538 864 951s 45214 97 
358 435s 813 927 46275s 491 47608 48143 
264 369 691 995s 49111 354 437 541. 

50776s 51008s 643 52040s 53485 730 891s 
971 54606s 55004s 94s 56192 214 615s 57101 
2 206 300 53 711 58489 538 738 71 884 509008 
180 448s 667 874. 

60104 10 813 61135s 62644s 63021 549 
987 64213 369 543 848 65044s 80 319 423 
66440 612s 67138s 523 951 68180 313 879 
698565, 

70415s 75 561 776 890s 908s 71193 646 
723838 477s 86 528 73238 351 74087 322 
872 76 946 75366 515< 34s 671 754 76080 397 
780 827s 77790 809 42s 78043 244 309s 719 
T9145 285 857. 

80183 518s 81153 408s 82033 453s 83001 
311 975 84 84294 751 85096 559 06046s 68 
602 19 7682 87112 313s 91s 517 880208 276 
359 430s 740 89312 506s 

90172s 294s 500 34s 76 778 81 91062 495 


152 353s 435 36 900 8 19 139163 403s 26 627 | 668s 713 74 92203 309 497 647 93232 0343 


712 820 68 962 96 
140063 168 232 56 379s 427 46 619s 64 70 76 


Za ireść ogloszeń 
redakcja mie odpowiada 


DOWTGRB 
Gustaw MARKIEWICZ 
choroby skórne i weneryczne 


ŻWIRKI i c, tel, 128-75. 
od 7 — 8 rano i od 5 — 8 wiecz, 


Poradnia Wenerologiczna 
PIOTRKOWSKA 45, tel. 147-44 


Leczn. chor, wener, skórnych í seksualnych. 
Kobiety | dzieci przyjmuje kobieta-lekarz. 
Czynna od 9 rano do 9 wiecz. 
PORADA 3 zt, 


ma WOŁKOWYSKI 


spec. chor. wener, seksualnych | skórnych. 
CEGIELNIANA 11, tel. 238-02, 


Przyjmuje od g. 8—12 Tod 4—9 weca, w niedziele 
i święta od g. 9—1 


B.r „Ed LUBICZ 

Spec, r wenerycznych i seksualny 

UL. PIŁSUDSKIEGO 69. tel. 143-12. 
(róg Narutowicza) 

g 8—12, 13—3 | 5-8 w. 


przyjmuje od 
i święta od 9—11 rano. 


w niedzie 


DR. MED. 
H., KLACZKOWA 


położnictwo i choroby kobiece 
PIOTRKOWSKA 99 tel. 213-66. 
Przyjmuje codsiennie od 10—12 1 od 5—8 wiece. 


Dr med EDWARD REICHER 
chorób skórn. czn. | seksyatn, 
zenie eniami 
NIOWA 28, tei. 201-98 


POŁ 
przyjmuje od 8 — 11 rano i od 5 — 8 wiecz. 
w niedzielę i święta od 9 — 12 w poł. 


Dr Mod. 
$. KANTOR 
chorób skórnych i wenerycznych 
OTRKOWSKA 90, tel. 129-45, 
Przyjmuje od 8 —2 I od 6 —:9 wiecz. 
w niedzielę i święta od 8 — 2 po poł. 


Dr HENRYKOWSKI 


Specjal. chorób skórn. weneryczn. i seksualn. 
UL. TRAUGUTTA 9 fr, I p. tel. 262-98. 
przyjmuje od 8 — 11 r. i od 6 — 9 wiecz. 


iele | święta od 9 — 12.30 po poł.|SS2s 924 69 115052 556 62 
Alez 0 j Eulatek 102.31 1 £-6w.|117161 302 436 838 922 118468 587 761 852| 


S WATNICKA 
UL. NAPIÓRKOWSKIEGO 65. tel. 


(Róg Lubelskiej), front I piętro 
przyjmuje od godz. 9—1 w poł. i od 3—8 w. 


uiar waajeg 
H., ROZANER 
Spec. chorób wener, skórmych | seksualnych. 
NARUTOWICZA 9, fr. II piętro 
Tel. 128-98 przyjmuje od 9—1 1 od 5—9.30 w. 


94431 692 901 20 31 95074 93 518 54 96002 | dzie i morzu każde państwo morskie wkła- 


Pos 675s 820 97017 96s 239 98181 284 

100728 101261s 933 102381s 466s 6335 
738s 858 104177 333 478s 517 748 105798 
229 106384 434 87 641 107581 647 748s 
108001 239s 745 109021 905s 35. 

11049s 538 790 989 111431 540 98s 854 
112452 602s 772 113429s 680 911 114296 310 
116544 917 


119170s 511 72 710s 861. 


120055 950 121080 199 388 541 769s 937| 
122070 110 89s 240 343s 877s 123017s 330 


426 124355 437 65 125090 103 216 874 126015 


172-33. | 32s 367s 489 613 760 128109 292 364 458 


895 984 129040s. 


130154 494 640 742 1315163 83 96 669s 704 
31 874 1321lós 592s 762s 819 133497 134578 
94 176s 906 135298 136449 876 926 1374258 
794 138192 410 527 29 819 132200 979 

140021 91 167 99 464 967 141250 142301 
846 926 143222 5488 72 144114 718 145400 
551s 791s 146600s 111 946 147073 364 835 9258 


148705 98 149209 459. 797 
150256 359 509s 84s 151984 87s 152140 
153835 507s 697 154262 33s 516 


822 
983s 
277 314s 979s. 156018 254s 345 96 511 


948 
155165 


Dr med, 
MARKO W1CZ O WA |m 


Choroby skórne i weneryczne. 
MONIUSZKI 2. tel. 166-35. 


wznowiła przyjęcia 


Przychodnia Wenerolegiezna 


at” b i a zn e i heen 
alny gabin osmetyczny. 

Cz M p jj Panie przyjm. lek.- 

PIOTRKOWSKA 88, tel. 


PORADA 3 ZŁ, 


PÓŁ CZARNEJ PRZY MIKROFONIE. 


W dniu 26 lutego br. o godz, 17.30 odbędzie 
się w restauracji „Róma”, Piotrkowska 152 pod 
wieczorek pn. „Pół czarnej przy mikrofonie”. 
Wykonawcami wielce urozmaiconego programu 
będą pp. Anna Borey (piosenki) Olga Nitschów 


na (skrzypce) Antoni Makowski (klarnet) oraz | 
bieta, | znany z płyt gramofonowych i występów przed 
143-63. | mikrofonem chór Alojzego Zaremby. Konferan- 


sierkę prowadzi artysta Teatrów Miejskich p. 
Władysław Kranowiecki. Część programu trans 


s |mitowana będzie przez Rozgłośnię Łódzką Pol- 
Dr med Henryk Ziemkowski skiego Radia. Obowiązkowa konsumcia zł 2.—. 


Choroby weneryczne, moczopiciowe i skórne | Całkowity dochód zostanie przeznaczony na In- 


6-go Sierpnia 2. 


Przyjmuje od 9 — 12 i 3 — 9 wiecz. 
w niedziele i święta od 9 — 12 w poł. 


róktór FELIKS SKUSIEWICZ ne Gustaw Kohn 


choroby skórno + weneryczne 
ANDRZEJA 11, 


Przyjmuje ód g 
1 od 


ô m 2, do 11 rano 
5 = 7 m. 8 wicca 


MĘŻCZYŹNI!!! Mój system daje pełnię sił 
męskich i energie nawet w wieku I 
Zgłoszenia pal „Energia”, Kraków, Skrytka 240. 


tel. 137-43 | UL. PIŁSUDSKIEGO 51, 


Telefon 118-33, | terrat d'a Dzieci Niewidomych. 


Specjalista akuszec » ginekolog. Diatermin 
tel. 170-03. 
Przyjmuje od g 8$—10 i od 4—8 wieca. 


DrKLINGER 


starszym. | Spec. chorób wenerycznych, seksualnych i skórnych 


(włosów) PRZEPROWADZIŁ SIĘ NA ULICĘ 
PRZEJAZD 17 ti 
POWROCIE 
Przyjmuje od g. 9—11 i od 6—8 wicca 


FIRMA i TOWAR, = 


które wstydzą się reklamy, nie zasługują na zaufanie. |'% oktak 0ierv pod „3889 do admin. 


O UDZIELI technologii zakres zawod. szko- 


, nadawać będzie od godziny 19.30 do godziny 20 


| 


-i -a Toor 241% Razz man 


u. 2 

621 157130 659 99s 159119 262 78 429 7 

160298 5lls 682s 848  161110s 75 325 778] | 
432 574s 632 162074 86 422 67 163171 78 
291 4lls 515 794 905 20  164064s á 

TRZECIE CIĄGNIENIE: $ 

Wygrane po zł, 62.50, z literą s po 125— : 

58 289s 729s 968 1080s 237 927s 74s 2094s % E w 
156 67 443s 774 884s 3050s 192 265s 13s 604 é 4. R PS 

18: 


118 58 89 4241 314 899 5173 20s 42 465 703s 
965s -6080 580 632 889s 966 7028 310 645 840s 
8045s 305 989 9271 662 759s 

10235 476.631 44 558 
12012s 30 226 85 520 


'"GRYBA PRZEZIEBIENIE 
BÓLE GŁOWY, ZĘBÓW:ta 


11304s 42 930  71s 
7438 867 13021 116 322 563 


688 817 14477 15012 705 16173 243s 422 934 OGG: 
17114 810 904 18505s 695 773s 84 19228 818| f Żadałcie arroinclnych proszków za zn. tabr. m 

20276 582 91ls 16 24 39s 21090 268s 443s GĄSECKIEGO 
566s 913 22740 902 50 230138 83s 24ls 359| mibo w opokowaniu higleniczoym w TOREBKACH 
478 597 808 242933 606 82 T2ls 25446 85 


263 65s 603 89 957 27046s 180 180 283s 492 600 
167s 919 28011 476s 516 729 39 29010 486 

30007s 279 31046 678 93ls 59 32230 790 
83426 581 642 34080 149 279s 356s 63 567 
669s 132 969 35074 157s 682s 87a 36119 399 
485s 6 672 832 37192 424 563 78 686 892 961 99 
38040s 596 868 937 39500 632 57s 99 907 

40334 46s 930s 41070 91 302 4l 833 423868 
882 985 43096 297s 496 941 44328 506s 52 634 
45213 467435 879a 928s 53 41638 826 48813 49328 
681 706s 54s B58 

51234 848 939 52865 599s 80 43397 
444 916 54057s 340 447 55189s 600 805 56176 
240s 325s 94 468s 656 899s 976 57295 313 440 
61 501 734 78 93 58153 509 753 984 59085 112 
452 555 774 

60442 502 95s 678 95 834e 40 61344 487s 
839 943 6Ć2088 91 341 43 63169 80 225s 997 
64345 749 65144 290 589 763s 70 856 66080 
504 656 98 716 870 67266 517s 68279 506 711 
980 69207 824s 57 

10157 932 71271 393s 479s 917 12364 92 
551 66s 647 99 867s 911 73233 45 202 744738 
540 838 915 75287 400 97 948  76104s 874 919 
172844 589 718 38 919s 78022 334s- 54 79302 
516 626 841 88 

80596 851 81009 45 52 257s 331 405 37s 
82000 97 211 506 75s 736s 83164s 236s 347 84129: 
38 52 266 317 85 956s 85245 53s 584 878 957 
'86181s 259 375s 546s 676 90 88746 876 905 89644 996 

901235 94 387 835 6ls 91066 181s 274 474 
606 727 78 93 92092 337s 469s 718 947 93331 
T4Ts 870 940 94152 96135 420s 23 580 603 51 
789 97423 550 98052 460 586 671 99163s 49 
556 602s 831 959 

100061 282 
964 1031318 


125191 4663 
884 128301 15 


913 123323s 61 124160 379 469 
15a 731 126194 714 75 127138 514 
57 129268 477 931 

130341s 410 39s 85 632 131385 715 929 1320%6s 
935203 5l6s 640s 700 133213 38 85s 313s 771 
14001 147 504s 604 712s 135352s 478 688 767 
935 136452 53s 1371785 536 617 7ls 138132 32 
131 833 9863 139264s 465s 573 864 

140473 508s 643 141657 82  798s 142131 
986 143370 897s 144051s 71 145235 445s 593 
146182 711 42 86 959 147289 344s 429 70 645s 923 
148024 370 448 720s 79s 149009 108s 98 934 
153225 
852 942 154117 80s 313 665 
169s 156125s 550s 52 646 766 
458 506 158346s 480 863s 159087 803 


809s 


150096 478s 896s 151342 790s 152559 
92 337 674s 727 
155070 308 20 549 
157055 57 
406 522 ; 

160119 516 669 910 161055 162536 673s 673s 796 
98 163169 348 537 781s 164169 513 70 . 


ORYGINALNE TYLKO 


582 757 101038s 188 264 102261 
359 594s 731 874 905 104182 446 


TYm 
106070s 330 6T4s 107000 258 705 19 98 943 108634-. £ F KDRYCERWÓ 
00 ABRYCZNYM: 
844 109187 644 709 755 BEZGRANICZNIE A 
110092 114 525s 61 759  111306s 803s 955 AR i 
1121568 217s 91s 468 90 609 54 96 754s 8055 H ELASTYCZNE 
11329s 75 575 114253 751 803 1 1153828 52; (e Zas rg) | 
58 960 84 116166 448 654 957 117323 495: KOTY 
874s 87s 948s 118377s 454 56 939s 119126 76 200 Ñ PATENT FRANC NR. zeasaRŻĘĘ 


563 679 751 97Ts 


PATENT AMER. NA:.1059.704 
120219s 121158 268 453 122029 685 97 881. : , 


Rośnie liczba ścigaczy na morzach 
PIERUSZY ŚCIGAC 


A 


DAREM ŁODZI i WO 
KONTO EOM. 


Dziś w szalonym wyścigu zbrojeń na lą- 


I. ŁÓDZKIEGO: 


P.K.0.42008 


3 ścigacze torpedowe oraz z jednostek star 


AH 3 szych: 2 krążowniki ' 'ce i = 
da wielki wysiłek organizacyjny i finanso= A Ao ani a torpedowce 1 3 Iia 


wy w odbudowę floty. Nową Turcję cechu- 
je wielka dbałość o rozwój siły zbrojnej na 
morzu, bowiem przeżycia wojny światowej 
nauczyły ją wiele, W skład floty tureckiej 
wchodzą obecnie: 1 zmodernizowany krą- 
żownik (23 tysiące ton), 4 nowoczesne 
kontrtorpedowce, 5 okretów podwodnych, 


waiki po 8 tysięcy ton, 4 konirurpedowce 


gaczy torpedowych i 4 stawiacze min. Wi- 
dzimy więc, że liczba kontrtorpedowców, 
okrętów podwodnych i ścigaczy jest po- 
kaźna. 


cza do nieustannego patrolowania cieśniny 
Dardanelskiej, Polska przy pomocy 24-ch 
najnowszego typu ścigaczy torpedowych 
zapewni sobie swobodną komunikację z 
oceanem w razie zbrojnego konfliktu, 


POLSKA MUZYKA 
w strasburskiej radiostacji. 


W sobotę 25 lutego radiostacja strasburska 


koncert muzyki po'skiej, 

Na program koncertu złożą się: 1) melodie 
góralskie; 2) pieśń ludowa — Szymanowskiego, 
Mazurką — Młynarskiego; 3) Piosenka — Mo- 
niuszki, Piosenka — Różyckiego; 4) Mazurka 
| XII op. 50 — Szymanowskiego, Mazurka XXI, 
|op. 50 — Szymanowskiego; 5) koncert skrzypco 
wy w wykonaniu u. Umińskiej; 6) Mazurka — 
, Osmańskiego, Kujawiak — Różewicza. 


MUZEA — BIBLIOTEKI — WYSTAWY 

MIEJSKA BIBLIOTEKA PUBLICZNA (celica 
Andrzeja 14) otwarta dla publicznoś i «ad-iennie 
prócz niedziel i świąt od - 10 do 2]. w sobor 
od g. 10 do 19. 

MUZEUM PAMIĄTEK MARSZAŁKA PIŁSUD. 
SKIEGO (ul. Piłsudskiego 19) otwarte dla publiera 
ności w grupach (do 15 osób) we wtorki, czwartki 
i soboty, dla pojedyńczych osób — w niedziele »* 
8. 9 do 3. Wstęp 20 groszy, w grupach — po 5 1 
od osoby. Wycieczki można zgłaszać telefoni znie 
nr 191-96 w godz. od 10 do 12 u kierownika mu. 
zeum. p. Ajnenkla, 


NOCNE DYŻURY APTEK. 

a) Nocy dzisiejszej dyżurują apteki: 

S, Kon i S-ka, Plae Kościelny 8, A. Charemza 
Pomorska 12, W. Wagner i $.ka Piotrkowska 67, J. 
Zajączkiewicz | Ska Żeromskiego 37, Z. Gorczycki, 
Przejazd 59, M. Epsztajn Piotrkowska 225, Z, Szy- 


SZEWICZÓW 
mański, Przędzalniana 75. 


I WYSTAWA DARÓW KAROLA 


EISERTA (Plac Wolności 1) dostępne dla publicz- 
ności w środy, czwartki, soboty i niedziełe od go- 
dziny 10 do 3. 
MUZEUM PRZYRODNICZE (Park Śienkiewi- 
cza) otwarte w dni powszednie od g. 10—3, w nie. 
dziele i święta od g. 10—2. 
MUZEUM ETNOGRAFICZNY œ ka 1^4. 
czynne codziennie od g. 10—3. 
WYSTAWA ZW. ZAW. POLSKICH ARTYSTÓW 
PLASTYKÓW W ŁODZI w lokalu IPS.n. Park 
Sienkiewicza, 
SALON SZTUK PIĘKNYCH KAROLA *. _ E- 
GO. Nawrot 8. tel. 153.55 
PORADNIA UBEZPIECZENIOWA w lokalu 
Pracowniczego Towarzystwa Oświatowo - Kulturalne. 
W. niedzielę, dn. 26 jutego o g: 13 odbędzie 
się w lokalu IPS<u w Parku Sienkiewicza 


go im, Stefana Żeromskiego (Sienkiewicza 3/5) czyn- 
na jest w poniedziałki od 7 do Y wiecz. = Porady 


OTWARCIE WYSTAWY W IPS-ie. 


wyjazd 

y] y She a Polec ociąć Stowarzyszenia Plastyków 
. . Szkoły Warszawskiej, oraz Eugenii Różańskiei; 
indywidualne 


Jerzego Wolifa i Stanisława Zalewskiego. 


Teliefomeu 

Pogotowie Miejskie 102-90 
Pogotowie Czerwonego Krzyża 102-40 

i 133-33 
Pogotowie Pryw. Lek. Chrz, 1111-9 
Straż Pożarna tel. 8 
Ubezpieczalnia Społeczna 197-65 
Tow, Przeciwżebrącze 277-62 


Zapisy i informacje: 


Wagons - Lits/ Cook 


BO 

i LIPSKA 
ódź, PIOTRKOWSKA 68 
K telefon 170-77. 
EE E D 


Tak jak Turcja ścigacze swe przezna- ` 


wlery, W budowie znajdują się: 2 krążo- 


po 1.400 ton, 4 okręty podwodne, 5 ści- 


4 


MUZEUM HISTORII I SZTUKI im. BARTO- 


| Zbrojeniu morskie Wielkiej Brytanii. 


' W Newcastle odbyło się spuszczenie na wodę nowego pancernika brytyjskiego p. n. „Jerzy V“. Przemówienie okolicznościo- 


| ; we wygłosił król jerzy VI. 


Król Jerzy VI wygłasza z trybuny przemó- 
wienie z okazji poświęcenia nowego statku 


Niemieckie balony zaporowe. 


Reprodukujemy pierwsze zdjęcie z ćwiczeń niemieckich balonów zaporowych, które 
odbyły się w Bad-Saarow. Przeciwko atakom lotników nieprzyjacielskich, niemieckie 
| tetnictwo wojskowe stworzyło jako najskuteczniejszą obronę t. zw. balony zaporowe, 
które swymi prawie niewidocznymi drutami chronią miasta i zakłady przemysłowe 
przeciwko wielkim nałotom wrogich samolotów. Nowa broń balonów zaporowych zo 
| stała zastosowana w Rzeszy po raz pierwszy W czasie ostatnich ćwiczeń. Widzimy 
| 4 kilka balonów gotowych do wzlotu. 


l 


ję — 000 


| 


Echa francuskich ostatków, 


az 


e- — U 0 o OE 


== FF 


|: 


p W Sitk Paryż szalał. i jepie przędwióśiiie tegoroczne umożliwiało spędzenie wie- 


_ ju godzin pod goiym niebem, toteż ulice były zatłoczone, a lokałe rozrywkowe cieszy- 

A > LĄ s a wi CA GE 
ły się olbrzymią frekwencją. W sklepach z papierem sprzedawano tysiące masek 
„przedstawisizeych francuskich ministrów i mężów stanu. 


wye Każdy obywatel za kiłk 


ARROW 
LAB: 


zesiać na jegen wieczór Da ladieręm, Hęrriotem, Bonneton 


br wręg A 


Nowy statek zsuwa się ze stoczni do wody. 


Konferencja ministrów spraw zagraniczaych 
państw północnych. 


Konferencja ministrów Spraw Zagranicz- 

nych Państw Północnych która ostatnio od 

była się w stolicy Finlandii w Helsinkach. 
Siedzą od lewej ku prawej: min. spr. zagr. 

Norwegii Koht; minister spr. zagr. Danii 

Munch; min. spr. zagr. Finlandii Erkko 
i minister spr. zagr. Szwecji Sandier. 


W dniu święta narodowego 
Estonii, 


święto narodowe Estonii przypada w dniu 
dzisiejszym. 


Dom akademicki 


Marszałka Smigłega-Rydza 
we Lwowie. 


Gmach Domu Akademickiego Związku Mło 
dej Polski im. Marszałka Edwarda Śmigłe- 
go-Rydza, którego uroczyste otwarcie od- 
było się we Lwowie - w dniach ostatnich. 
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„Odbiiany” z parasolem 


Prezydent Republiki Estońskiej Konstanty 
Paets. 


RR KA Š 
We Francji powstał nowy taniec, rodzaj „one-step'u*, który nazwano „tańcem Cham 
berlaina“, Jest to rodzaj „odbijanego”, przy czym „odbijanie“ partnerki odbywa 


się przy pomocy parasola — symbolu Chamberlaina, 
Czołgi na międzynarodowej wystawie samochodowej 
w Berlinie. 


Naczelny Wódz Armii Estońskiej gen. 
Laidoner. 


KIEDY MAMY MORZE J 
BEZ ŚCIGACZA ANI RUS 
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Nowe niemieckie czołgi na międzynarodowej wystawie samochodowej w Berlinie. 
Ciężkie czołgi, zaopatrzone w działa szybkostrzelne i ciężkie karabiny maszynowe 
mogą osiągnąć 80 kilometrów na godzinę, 


